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PRZEGLĄD MIERNICZY
MIESIĘCZNE CZASOPISMO NAUKOWE, ZAWODOWE I INFORMACYJNE 

P O Ś W I Ę C O N E  S P R A W O M  M I E R N I C Z Y M  

O R G A N  S T O W A R Z Y S Z E Ń  M I E R N I C Z Y C H  W P O L S C E

R E D A K C J A  I A D M IN IS T R A C J A : W A R S Z A W A , W IE L K A  5 m 4  — T E L . 6 7 9 -8 5 . K O N TO  C Z E K O W E  w P . K. O. N r. 4 3 7 6  
A D M IN IS T R A C J A  C Z Y N N A  w D N I P O W S Z E D N IE  od godz. 8 -e j do 3 -e j.

P ren u m era ta  roczna  2 5  zł., pó łroczna  13 zł., k w a rta ln a  7 z ’., Z m iana ad resu  1 zł.

_ , . . .  S tro n a  5 0 0  z ło tych ; 2/a s tro n y  — 4 0 0  zło tych; V2 s tro n y  3 0 0  z ło tych ; 1/3 s tro n y  —
e n y o g  O o z e n w  c z a s o p is m ie . 2 q o  z ło tych ; */4 s tro n y —175 zło tych ; '/s s tro n y —100 zło tych; ' / i6 s t r o n y —6 0  zło tych

WILD
PEŁNA SERJA T E O D O L IT Ó W

360° 40(F
TO V 1'
T l 6" 10”
T 2 1" 1"
T 3 0",2 0” ,5

D okładność odczytu kół:
Teodolit-busola 
Teodolit repetycyjny 
Teodolit uniwersalny 
Teodolit precyzyjny

W  konstrukcji każdego z tych instrumentów uwzględniono w najwyższym stopniu zasady teoretyczne 
i wymagania praktyczne. Po wieloletnich próbach i doświadczeniach stworzono kom plet 4  instrum en­
tów tak celowo przemyślanych, że zapewniajq otrzymanie pierwszorzędnych rezultatów  przy wszelkich 
pracach, wchodzqcych w zakres m iernictwa. Instrumenty te nie posiadajq żadnych zbędnych urzqdzeń. 
Przy powolnem dojrzewaniu konstrukcyj pozostawiono w instrumentach tylko to, co jest naprawdę uży­
teczne, celowe i praktyczne. Przedstawione wyżej cztery instrumenty zapewniajq dzięki celowo stop­

niowanej dokładności otrzymanie najlepszych rezultatów  w każdej pracy.

H. W I L D ,  S. A., H e e r b r u g g  (Szwajcarja)
WYŁĄCZNE PRZEDSTAWICIELSTWO NA POLSKĘ:

H. ROZ E N , W arszawa, ill. K rucza 36, te ł. 9*41-78.



Warunki prenumeraty Przeglądu Mierniczego w roku 1936

Prenumerata roczna 24 zł. (w roku 1930  —  32 zł.), półroczna — 12 zł. 
(w roku 1930  —  16 zł.), kwartalna  —  6 zł. (w roku 1930  —  8 zł.).

Studentom S zkó ł W yższych  i słuchaczom S zk ó ł Mierniczych przys ługu je  

50% zniżka.
Ze względu na to, że  wprowadzona w roku 1935 ty tu łem  p ró b y  zbiorowa  

prenum erata Przeglądu M ierniczego nie dała oczekiwanych rezultatów, od r. 1936 
włącznie zostaje skasowana.

W szyscy  abonenci, k tó rzy  dotąd prenum erowali czasopismo za p o śre d ­
nictwem sw ych  organizacyj, zechcą k ierow ać zgłoszenia na rok 1936 bezpośred­
nio do naszego wydawnictwa (Przegląd Mierniczy, Konto P  K. 0 .  4376).

Pomiary i plany sytuacyjne miast i osiedli,
w zw iązku z w ykonyw an iem  rozporządzen ia  P rezy d en ta  
R zeczypospolitej o p raw ie  l>udowlanem  i zabudow an iu  

osiedli.
I n ż .  MIKOŁAJ MAKSYŚ.

N akład  PRZEGLĄDU MIERNICZEGO. C e n a  3 zł.

W Y D A W N I C T W O  P R Z E G L Ą D  M I E R N I C Z Y
P O L E C A

A. PAPIER DO PLANÓW M IER N IC ZYC H

Pozm iar w  m N iepodklejony
P odklejony

p łó tnem

10 X 1-50 (rola) 35 zł. 150 zł.
1 X 150 4 „ 17 „
1 X 0.70 (arkusz) 1 » 80 gr. 5 „

Z s ia tk ą  10 cm . k w a d ra tó w
0.5 X 0.5 2 zł. — gr. 3 zł. 50 gr.
0.5 X 0.7 2 „ 50 gr. 3 „ 50 gr.
0.7 X 1-0 4 „ 6 ,, 50 gr.

Inne w y m ia ry  p ap ie ru  z s ia tką  są  w y ko n yw an e
na z le ce n ie  w  c iągu  2 dni

B. KALKA PŁÓCIENNA (ko lo r n ieb iesk i lub b ia ły )
R olka 20 m.  X  100 cm.  . . 90 zł. (1 m.  b. . . 5 zł.) 
R olka 20 m.  X  142 cm.  . . 200 zł. (1 m.  b. . . 13 zł.)

C. KALKA PAPIEROW A (ko lo r n ieb iesk i lub b laty)

R ozm iar 

w m
G rubość

W oskow ana | W odny Dergam.

C e n a

Rola 1 771. b. Rola 1  771. b.

20 X  1- - c ien k a __ _ 15. — zł. 1.—r
20 X  1 — śred n ia 25. — zł. 1.50 20. -  „ 1.20
20 X  1-50 35. — zł. 2.20 30. -  „ 1.60
20 X  1.— g ruba 35. — zł. 2 — V —
60 X  1-50 » 60. — zł. 4.— --

Przepisy o miern. przysległycli I wykonywali zawodu
W yd. PRZEGLĄDU MIERNICZEGO, C ena 3 zł. 50 gr.

K om plet przepisów , tra k tu ją c y c h  o w ykonyw an iu  zaw o­
du przez m ierniczych przysięg łych , o egzam inach  na  
m ierniczych przysięg łych , o w ykonyw an iu  p ra k ty k i i t. p.

Z A R Z Ą D  MIEJSKI P R Z Y J M I E  OD Z A R A Z  N A  STANOWIS KO 
K O N T R A K T O W E  N A  CZAS O G R A N I C Z O N Y

3 te c h n ik ó w  m ie r n ic z y c h  i
2 k r e ś la r z y .

W ynagrodzenie przew idziane je s t zależnie od po­
s iadanych  kw alifikacy j w edług  g rupy  X IIl-X I u staw y  
uposażeniow ej z d n ia  9. X. 23. r. (Dz. U. R. P. Nr. 116 
poz. 924) łączn ie  z rozporządzen iem  P rezy d en ta  R. P. 
z dni a  28. X. 23. r. o uposażen iu  członków  zarządu
i pracow ników  zw iązków  sam orządow ych  (Dz. U. R. 
P. Nr. 86 poz. 667).

Podania w raz z dokum en tam i i szczegółow ym  
życiorysem  należy sk ład ać  w W ydziale O gólnym  Z arzą­
du M iejskiego w T orun iu  w te rm in ie  do dn ia  15.XI.35 r.

T o r u ń ,  d n i a  31 p a ź d z i e r n i k a  1935 r .
P r e z y d e n t  M i a s t a

Teodolit I’ Gerlacha, arytmometr, p lan im etry , cy rk iel p ropor- 
------------ --------------------------------------- cjonaluy , sprzedam . W ar­
szaw a, W idok 23 m. 7.

K A L K Ę  P A P I E R O W Ą ,  Cienką po 10 zł. rolka 20 m tr. X 1 m tr.,
------------------------------sprzedam y. Inform acje w A dm in istrac ji
P rzeg lądu  M ierniczego.

P A P I E R  S CHOLLERSHAM M ER 12 ark . Nr. 308 (podw ójny) podkle-
--------------------------------------- — jony p łó tnem  rozm . 47 cm. X 72 cm .
po 3 zł. a rkusz . In form acje w A dm in istracji P rzeg lądu  M ier­
niczego.

T A B L I C E  T A N G E N S Ó W ,
d o s t o w .  d o  o b o w .  ob e c n ie  s k a l 1 : 1 0 0 0 ,  1 : 2 0 0 0 ,  1 : 4 0 0 0 ,  1 : 5 0 0 0 ,  
za s tę p u ją  m n ie j ś c is ły  i n ie p ra k ty c zn y  p rze n o ś n ik ,
dając  m ożność nanoszen ia  k ie runków  n a  p lan  i odczy­

ty w an ia  z dok ładnością  1'.
N a k ła d  P R Z E G L Ą D U  M IE R N IC Z E G O  

C ena egz. w t rw a łe j o p ra w ie  p łó c ie n n e j 6  z ł .
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PRZEGLĄD MIERNICZY
O R G A N  S T O W A R Z Y S Z E Ń  M I E R N I C Z Y C H  W P O L S C E

R E D A K C J A  i A D M I N I S T R A C J A  W A R S Z A W A ,  W I E L K A  5,  -  T E L .  6 7 9 - 8  5. 
KONTO CZEKOWE w  P. K. O. Nr. 4376 -  R E D A K C J A  C Z Y N N A  w  C Z W A R T K I w  g o d z . 10 -  1 
ADM INISTRACJA CZYNNA w  D NI POW SZEDNIE od  g o d z . 8 -e j  do 3 -e j .  -  R e d a k c ja  r ę k o p is ó w  n ie  zw ra ca .

T R E  Ś  Ć:

T adeusz B ychaw sk i, m iern iczy  p r z y s ię g ły  — W zór ogólny na  
rozw iązanie  zagadn ien ia  P o th en o ta .

Czy m ożliw y je s t m iędzynarodow y ty p  k a ta s tru ?
0  u sp raw n ien ie  p rac  pom iarow ych .

P rzeg ląd  p iśm ienn ic tw a .

W iadom ości b ie żą c e .

S  O M  M  A  I  R E:
T. B ychaw sk i, geom . asser. —  F orm ule gen era le  p o u r la  solu- 

tion  du p rob lem e Potlieno t.
Peut — on e tab lir  un  cad as tre  type  in te rn a tio n a l?
De la  necess ite  d’am elio rer le system e des tra v a u x  de m esu- 

rag e  de la v ille  de V arsovie.

Revue b ib lio g ra p h iq u e .

A ctualites.

T. B Y C H A W S K I
m ie rn ic zy  p rz y s ię g ły

WZÓR OGÓLNY NA ROZWIĄZANIE ZAGADNIENIA POTHENOTA.

Zagadnienie Pothenota, niezmiernie ciekawe, 
jest przedmiotem ciągłych badań i doczekało się 
wielu metod rozwiązania. Poniżej pozwolę sobie 
podać wyniki swoich dociekań nad tem zagadnie­
niem, zaznaczając, że wzór otrzymany pozwala na 
obliczanie kątów szukanych zarówno przy punktach 
bocznych, jak i przy punkcie środkowym trójkąta 
danego. Wzór daje się obliczyć na maszynie w bar­
dzo krótkim czasie, natomiast logarytmowanie jest 
dłuższe i niewygodne.

Przechodzę do dowodzenia.

Rys. 1.

Niech na rys. 1. punkty L S  i P  będą pun­
ktami danemi, punkt M,  punktem szukanym, kąty

a i P kątami wyznaczającemi. Podzielmy figurę 
LSPM  na dwa trójkąty: L SM  i SPM. Określmy 
w obu trójkątach wspólny bok SM:

II sin<J>z A LSM:

z A SPM:

SM  
sin <!>
SM

I I  
sin a 

lp 
sin P ’

SM-

S M =

sin a
lp sin cp 

sin psin cp
skąd: lL sin <J) sin p =  lP sin cp sin a.

Z czworoboku LSPM  określmy sumę kątów 
szukanych <]>-)- cp:

(j) -f- cp =  360° — (a-j- P-j-e);

Rozwiążmy układ równań 1 i 2
li sin <J< sin p =  lp sin cp sin a;

<]>+cp =  360° — (a - j-p - f  s);

Z równania (1) określimy sin cp:
'li sin <J) sin P

(1)

(2).

(1)
(2)

sin cp
h> sin a

Z równania (2) określimy sin <Ji i podstawimy 
w równanie (1 ):

^ +  T =  360° _  (oc -|- p 4 - £);
4 =  [3 6 0 ° - (a  +  p 4 - £) ] - c p ;  
sin 41 =  sin [360° — (a —(- p —j— s) — cp]
+  //, sin p sin [360°—(a -f- p —|— e) — cp] 

lp sin a
sincp

sin cp =
-li sin Psin cpcos(a+p+e) — lL sinpcoscp sin(a+P+s) 

lp sin a
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sin cp [ I r  sina-j-Z i sin P cos (ot —|— p —(— e ) ] =  — l L sinpX 
Xcos cp sin (ot —]— P —(— e) równanie to podzielimy przez 
cos cp:

tg cp [ I r  sin a — //, sin p cos (a -j- p -(- s)] =  — l L sin P X 
X sin (a  +  P +  £)-

Z trójkątów  LSM  i iP J /  określmy wspólny 
bok LM:

tg  cp l i  sin p sin (a  -f- P +  s)
lP sin a -f- / i  sin P cos (a -j- p -j- s) 

analogicznie dla kąta <]>:

— lp sin a sin (a  —|— p —}— s)
I I  sin p Ir  sin a cos (a —j— p -j— e) ’

Równanie to jest ważne dla wszystkich czte­
rech wypadków położenia punktu M względem da­
nego tró jkąta LSP  (rys. 2), ponieważ w każdym 
wypadku układ równań da się ułożyć i rozwiązać 
z tym samym wynikiem.

Rys. 2.

Przejdźmy do określenia kątów szukanych 
przy punkcie środkowym (rys. 3).

z A LSM: LM  
sin w

Rys. 3.

h
sin a '

, n „ ,  L M  z A LPM: —---- ls

LM =  

LM-

h, sin cu 
sin a

ls sin ^
s i n ^  sin(a-f-P) s in  (a  —|— P)

skąd: lL sin w sin (a -j- p) =  ls sin [J. sin a (la)

Określmy różnicę kątów m i |j. z a  LSMi A LPM:

CO =  180° — (3-f-v-j- *).; IA =  180° —  (v 4- a -f- p).

oj — [J. =  p — 8. (2a).

Otrzymujemy układ równań, analogiczny do 
poprzedniego:

l i  s in  w s in  (a +  P)
O J -----  [J. =

= ls sin jł sin a
—  o

Po rozwiązaniu go tym samym sposobem, co 
i poprzednio, otrzymamy:

tg '
l s  s in  a s in  (3 — p)

h  sin (a - f - p) —  ls sin a  cos (o — p)’ 

i analogicznie

l s  sin p sin (y -  a)
tR  Z = lp  sin (a  -f- p) — ls  sin P cos (y — a )’

Równania te są ważne dla wypadków I, II, III 
i IV (rys 4). Przyczem w poszczególnych wypad­
kach zachodzą różnice w znakach czynników, a mia­
nowicie w wypadku II:

tg O) = — l s  sin a sin (o — p) 
li sin (oc —(— p) ~j— ls sin a  cos (8 — p)

ponieważ a -j- p =  180°, więc h  sin (a —{- P) =  0 i wzór 
przyjmie postać:
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tg w =  — r r-, co można przedstawićwforinie: cos (o — P) ^
sin (P — o) .

t g “  =  cos gy czy ,ł lS “  = t g ( P  — o); I W  rze­

czywistości w = p  — 5.

5

P

Rys. 4.

W wypadku III wzór przyjmie postać:

_ — ls sin a sin ( o  — p)________ #
" M —  lL sin (a —{— P) -f- ls sina cos ( o  —  p ) ’

i w wypadku IV:

_ 4" ls sin a sin (3 — p)________
lL sin(a -(-P) — ls sin a cos (S +  P) ’

Wszystkie powyższe wzory można przedsta­
wić w następującej formie ogólnej:

tg<i>= » s in y _ .
A—licos'F

Gdzie czynniki A, B  i 'Ir w zależności od kątów 
szukanych wyszczególnionych w tabelce, przyj­
mują wartości następujące:

<I> A B IF

f -f- lp  sin a — /jr sin p “ +  ? +  e

+ -j- lL sin p — lp  sin  a “ +  H  E
(0 lL sin (« +  p) ls  sin  a 8 - p

X l p sin («.-)- P) ls  sin  p Y — a

Przyczem dla kątów to i y wartości 4 .  B  i 
przyjmą następujące znaki, odpowiednio do tego, 
który wypadek położenia punktu szukanego wzglę­
dem punktów danych zachodzi:

w yp. A B

■ I

II

III

! 1V

+

+

+

+

+

+

+
+

/  -  (8 +  P)
\ ~  (T +  “)

Rozpatrzmy teraz miejsca, jakie zajmują po­
szczególne składniki wyrażeń A, B  i xIr w odnie­
sieniu do całej figury. Przyjmijmy następujące 
określenia (rys. 5).

5

Rys. 5.

A L S P  — tró jkąt dany
A SPM wzgl. SL M  — trójkąty szukane
Y, 5, e — kąty dane
?> ’h  X’ “  — kąty szukane
a, p, lub a -j- p — kąty szukane.
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Boki trójkąta danego L SP  nazwiemy wprost 
bokami; pod określeniem „kąty o wspóinem ra ­
mieniu” rozumieć będziemy kąty o wspóinem 
ramieniu, nie leżące przy jednym wierzchołku.

Określenia poszczególnych czynników wyra­
żeń A, B  i będą:

A  — iloczyn, w skład którego wchodzą: bok, 
będący ramieniem kąta szukanego, i sin kąta wy­
znaczającego, którego jedno ramię jest bokiem, 
przeciwległym kątowi szukanemu w trójkącie szu­
kanym, a drugie ramię nie wchodzi w skład tró j­
kąta szukanego.

B — iloczyn, w skład którego wchodzą: bok 
przeciwległy wierzchołkowi, przy którym  leży kąt 
szukany, i sin kąta wyznaczającego, którego jedno 
ramię jest wspólne z ramieniem kąta szukanego, 
a drugie ramię jest bokiem, przeciwległym wierz­
chołkowi, przy którym leży kąt szukany, w tró j­
kącie szukanym.

vf  — kąt, składający sie z sumy lub różnicy 
kąta danego o wspóinem ramieniu z szukanym 
i kąta wyznaczającego, którego jedno ramię jest 
wspólne z ramieniem kąta szukanego, a drugie 
ramię nie wchodzi w skład tró jkąta  szukanego.

CZY MOŻLIWY JEST MIĘDZYNARODOWY TYP KATASTRU?*)
Zagadnienie, sformułowane w tytule, związane 

jest z pracami stałej Komisji do spraw K atastru, 
która została utworzona dla zadośćuczynienia wnio­
skom, uchwalonym przez Kongres w Zurychu, a zgro­
madziła dokumenty, dotyczące katastrów  wielu kra­
jów, reprezentowanych w Federacji.

Przewodniczący tej Komisji p. Hegg, dyrektor 
i konserwator katastru  i księgi gruntowej kantonu 
Vaud w Lozannie, proponował objąć pracami Ko­
misji obszerną dziedzinę od katastru  do księgi grun­
towej. W zakres studjów weszłyby więc: triangula- 
cja i zdjęcia szczegółowe; badanie instrumentów 
i metod; ustawodawstwo, związane z różnemi ustro­
jami rolnemi, aż do wpisu praw rzeczowych, przywi­
lejów i hipotek; kształcenie zawodowe oraz organi­
zacja prac. Dążeniem przewodniczącego było utwo­
rzenie wzorowego typu katastru, którego dokumen­
tacja schematyczna byłaby przechowywana przez 
międzynarodowy urząd katastru  do dyspozycji rzą­
dów poszczególnych krajów, zamierzających prze­
prowadzić reformy katastralne, rolne lub hipoteczne. 
Przewodniczący wyraził zdanie, że obecny kataster 
szwajcarski odpowiada warunkom wzorowego kata­
stru  międzynarodowego.

Zdaniem autora referatu, p. Danger, mimo za­
let, jakie należy przyznać katastrowi szwajcarskie­
mu, zagadnienie katastru  wzorowego je st jeszcze 
dalekie od rozwiązania. Orjentację w danym wypad­
ku może nam dać historja.

Słowo kataster zawsze oznaczało rejestry  po­
datkowe, jakąby postać te rejestry  nie przybierały 
i jakieby nie były ustalone podatki.

Autor rozpatruje następnie ewolucję katastru. 
Studja kultury chaldejskiej i sumeryjskiej pozwa­
lają stwierdzić, że już 2285 lat przed naszą erą ist­
niały plany, zawierające dane co do obszaru, rodza­
ju  dochodu posiadłości, oraz nazwisko jej właściciela, 
wyryte w kamieniu lub suszonej glinie. K ataster 
gruntowy posiadali również Egipcjanie. Nie ulega 
jednak wątpliwości, przynajmniej o ile chodzi o Ce­
sarstwo Rzymskie, że podatek w starożytności był

*) R efera t Rene D anger, zgłoszony do Kom isji II-ej, 
5-go K ongresu M iędzynarodow ej F ederacji M ierniczych, 
w  r. 1934 w L ondynie.

pogłówny, pobierany od rodziny, i że był zarazem 
gruntowy i osobowy.

W Ameryce Aztekowie i Inkasowie posiadali 
kataster przed XVI wiekiem. Plany sporządzali na 
podstawie uprzednich pomiarów, a kreślono je na 
liściach agawy. Wiemy pozatem, że Chiny wyprze­
dziły Europę co do wprowadzenia katastru.

Księgi gruntowe Francji z przed Wielkiej Rewo­
lucji stwierdzały prawa rzeczowe oraz osób, naogół 
zawierając załączniki w postaci szkiców lub planów. 
W okresie między r. 1789 a 1807 prace nad kata­
strem francuskim w izbach ustawodawczych przeszły 
przez trzy różne fazy:

1) Kataster, składający się z rejestru, oparte­
go na deklaracjach właścicieli: opis parcel, wchodzą­
cych w skład ich posiadłości, rodzaj kultury i do­
chód. Załączenie planu było fakultatywne. W r. 1791 
utworzone zostało biuro katastru.

2) W r. 1803 powstaje kataster, który przewi­
duje obowiązkowe załączenie planu, uwzględniające­
go poszczególne kultury.

3) Wreszcie ustawa z r. 1807 wprowadza ka­
taster, obejmujący plan z rejestrem parcel, nie po­
siadający jednak charakteru dowodowego pod 
względem praw rzeczowych, związanych z posiadło­
ścią.

Wiadomo, że Napoleon I przywiązywał do spra­
wy katastru  dużą wagę. Uważał on, że plany muszą 
być dostatecznie dokładne, aby ustalić granice po­
siadłości i zapobiec procesowaniu się.

Poważne ulepszenie wnosi do katastru  francu­
skiego ustawa z r. 1898, która przewiduje nadanie 
katastrowi charakteru prawnego w sprawie rozgra­
niczenia. Następnie komisja ekstraparlam entarna 
do spraw katastru, istniejąca od r. 1891 do 1905, 
ustaliła, że dokumenty katastralne m ają być odno­
wione w celu dostarczenia niezbędnych podstaw do 
założenia ksiąg gruntowych, reformy ustroju hipo­
tecznego, rozkładu podatku gruntowego oraz do 
sporządzenia mapy Francji w dużej skali. Od r. 1910 
przewidywane są nadto zdjęcia wysokościowe te ­
renu.

W kantonie Vaud, w Szwajcar ji, do r. 1886 ka­
taster był zasadniczo wyłącznie fiskalny i nie do­
starczał dowodów na potwierdzenie prawa własno­
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ści. Po utworzeniu biur praw rzeczowych kataster 
przybiera charakter katastru gruntowego.

Przytaczając definicję, przyjętą przez przewodni­
czącego Komisji p. Hegga—kataster winien obejmo­
wać całokształt czynności oraz rejestrów publicz­
nych, przeznaczonycn do stwierdzania formy, skła­
du i stanu piawnego nieruchomości, — autor zazna­
cza, że definicja ta  me uwzględnia jednak elementów, 
niezbędnych dla robót publicznych i meljoracyj rok 
nych, ponieważ nie obejmuje warstwie.

IN a podstawce zgromadzonego' m aterjału histo­
rycznego stwierdzić można, że ceie katastru  ulegały 
zmianom zależnie od epoki i kraju. i5ył więc on spo­
radycznie rejestrem  własności, spisem praw osodo- 
wych i izeczowych, z załączeniem planów, z oszaco­
waniem wartości sprzedażnej, z podaniem docho­
dów, serwitutów, hipotek, zastawów, z niwelacją, 
lub też bez wyliczonych powyżej danych.

Ewolucja katastru  bynajmniej me je st jeszcze 
zakończona. Wszędzie dąży się do (powierzania wszel­
kich prac pomiarowycn i niwelacyjnych przedsta­
wicielom jednego zawodu technicznego, mianowi­
cie mierniczym, aby uniknąć powtarzania zdjęć 
z ramienia różnych instytucyj. Dąży się również do 
scentralizowania całkowitej dokumentacji, dotyczą­
cej posiadłości, ich opisu fizycznego i prawnego.

Własność była pierwotnie kolektywna, przecho­
dząc następnie przez etap perjodycznych podziałow, 
jak  np. we wspolnocie (obszczyna) Rosji przedwo­
jennej. Kolejną fazą jest własność patrjarchalna, 
zabezpieczona rodzinie, która może ją  przekazywać 
według swego uznania. Później staje się własność 
indywidualną. Wkońcu dochodzą do tego różne zo­
bowiązania, wynikające z prawa indywidualnego, 
z potrzeb właściciela, z poczucia sprawiedliwości 
przy podziałach rodzinnych, z konieczności zabez­
pieczenia kredytu i t. d.

Czy można się dopatrzyć w tem wszystkiem 
jedności formy, pozwalającej na klasyfikację praw 
i ciężarów, określonych przez prawodawstwa, któ­
rych podstawy są różnorodne, zależne od zwyczajów 
i różnych kierunków ewolucji poszczególnych ras?

P. Danger rozróżnia trzy koncepcje prawne w tej 
dziedzinie: koncepcję prawa germańskiego, prawa 
łacińskiego i prawa muzułmańskiego. U jednostaj­
nienie ksiąg gruntowych pod względem prawnym 
mogłoby nastąpić dopiero po uzgodnieniu różnych 
koncepcyj prawa rzeczowego.

Omawiając w dalszym ciągu referatu rozwój 
techniki pomiarowej poprzez stulecia, autor stwier­
dza, że cała ta  ewolucja miała na celu nietylko opra­
cowanie nowych metod zdjęć i wykonywania planów, 
lecz także i przedewszystkiem uzyskanie większej 
dokładności. Postęp precyzji metod i instrumentów 
daleki jeszcze jest od stabilizacji, stosowanie ste- 
reofotogrametrji jest dopiero zapoczątkowane, podob­
nież sprawa się ma z metodą rachunku graficznego 
i mechanicznego, z tachym etrją i t  p. Co się tyczy 
nowoczesnych planów katastralnych, znajdujemy 
w tej dziedzinie nie mniejszą różnorodność, niż dla 
warunków prawnych.

P. Danger rozpatruje następnie m aterjały z za­
kresu planów katastralnych, dostarczone Komisji 
do Spraw K atastru przy M. P. M. Są tu  plany, nade­

słane przez Anglję, Beigję, Danję, Icaiję, Szwajcarję, 
Francję, Węgry, Niemcy, Austrję, Szwecję.

iNa podstawie tycn materjaiuw daje się ustalić, 
że systemy rzutów są różne uia większości krajów. 
Różnią się także sposoby notowania i znaki spół­
rzędnych. Nie wszystkie miary linjowe są oparte na 
systemie metrycznym, chociaż daje się stwierdzić 
tendencja do unifikacji w tej dziedzinie. Miary ką­
towe są podawane z zastosowaniem różnych podzia­
łow. Metody triangulacji katastralnej wykazują rów­
nież poważne różnice.

Co się tyczy rachunków i metod graficznych, to 
są one mało rozpowszechnione poza Francją. Meto­
dy zdjęć szczegółowych są zasadniczo odmienne. 
W krajach Europy środkowej zaczynają się roz­
powszechniać zdjęcia z zastosowaniem spółrzędnych 
ciegunowych i tachymetru.

W wielu krajach dąży się do uzyskania dokład­
ności graficznej planów oraz ustalenia siatki zapo­
mocą koordynatografów. Najczęściej obliczenie po­
wierzchni jest dokonywane metodami graficznemi, 
zapomocą planimetrów.

Zastanawiając się następnie nad kwestją trw a­
łości danych katastralnych, autor przychodzi do na­
stępującego wniosku.

Najważmejszemi przyczynami przestarzałości 
katastrów  po pewnym czasie są podziały i połącze­
nia parcel, zaginięcie reperów, zmiany, spowodowane 
ewolucją metod, instrumentów, dokładności i t. d. 
Nie można byłoby powiedzieć a priori, czy ten lub 
inny kataster zachowa aktualność w ciągu 30, 50 lub 
100 lat.

Reasumując swoje rozważania, p. Renę Danger 
kończy następującemi wywodami:

Przy rozważaniu zagadnienia katastru  czyto 
z punktu widzenia historycznego, czyto prawnego iub 
technicznego, stwierdza się nieprzerwaną ewolucję 
pojęć, absolutny brak stałości w definicji, ujęciu
i wykonaniu w różnych czasach i w poszczególnych 
krajach. Należy z tego wnioskować, że jednolity
i stały typ katastru  nie jest obecnie ani możliwy ani 
pożądany. Można jedynie dążyć do jednolitości dy­
rektyw i do zapoznawania się z najlepszemi metoda­
mi wykonania, ulegającemi zresztą zmianom w za­
leżności od postępów techniki. Trzeba oczywiście 
zmierzać do unifikacji, ale etapami, umożliwiając 
każdemu krajowi stopniowe dostosowywanie s;ę.

Autor proponuje wkońcu następujący program 
studjów w Komisji K atastru  M. F. M.:

a) Definicja kompletnego katastru  przez mier­
niczego, ujmująca różne jego fazy w poszczególnych 
krajach z punktu widzenia fiskalnego, prawnego
i ekonomicznego.

b) Dostosowanie techniczne różnych zasad 
prawnych, mogących służyć za podstawę dla ksiąg 
gruntowych.

c) Systemy rzutów.
d) Porównanie metod i instrumentów.
e) Porównanie sposobów wykonania planów ka­

tastralnych.
f) Porównanie sposobów sporządzania reje­

strów katastralnych.
g) Porównanie sposobów sporządzania reje­

strów gruntowych.



h) Badanie różnych sposobów konserwacji.
i) Nauki, mające za przedmiot organizację

i wykonanie pracy w dziedzinie katastru.
j) Unifikacja znaków konwencjonalnych.
Program ten jest z natury rzeczy tak obszerny, 

że obejmuje prawie całe pole działalności Federacji. 
Dlatego też autor uważa, iż Komisja K atastru win­
na głównie zająć się skoordynowaniem studjów i in- 
formacyj i że badanie zagadnień ad c) i d ) ,  np., po­
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winno być zlecone Komisji Instrumentów i Metod, 
a kwestje, wymienione pcd i), Komisji Nauczania
i Organizacji Zawodowej.

Wreszcie p. Rene Danger stawia następujący 
wniosek:

Każda uchwała, uznająca wyższość jakiejś me­
tody, instrumentu, formularza, może być powzięta 
przez przedstawicieli sfederowanych zrzeszeń narodo­
wych tylko jednogłośnie.

M I E R N I C Z Y  Nr^lO

O USPRAWNIENIE PRAC POMIAROWYCH NA TERENIE M. ST. WARSZAWY*).

Zarząd Warszawskiego Oddziału Wojewódzkiego 
Stowarzyszenia Mierniczych Przysięgłych Rzeczypo­
spolitej Polskiej, reprezentujący interesy wolnego za­
wodu mierniczych przysięgłych na terenie m. st. W ar­
szawy, powodowany troską, aby prace miernicze wy­
konywane były jak najsprawniej, a dla Zarządu Miej­
skiego dawały jak  najwięcej korzyści — niniejszem 
pozwala sobie złożyć szereg uwag, z prośbą o przy­
chylne rozpatrzenie i uwzględnienie podanych niżej 
dezyderatów.

1. W y d a w a n i e  m a t e r j a ł ó w ,  p o t r z e b ­
n y c h  d o  p r z e p r o w a d z e n i a  p o m i a ­

r ó w  i s p o r z ą d z e n i a  p l a n ó w .
Mierniczy przysięgły otrzymuje z Biura Pomia­

rów dane, dotyczące punktów poligonowych, wykaz 
spółrzędnych, linje regulacyjne i t. p. Jest to  nie­
zbędny m aterjał dla dowiązania danych nieruchomo­
ści do sieci miejskiej i sporządzenia szkicu pomiaro­
wego. Korzystając z pracy mierniczego przysięgłego, 
Zarząd Miejski ma możność uzupełnienia swoich pla­
nów pomiarowo - regulacyjnych. Ponieważ szkice po­
miarowe, potrzebne .są jedynie miastu, uważamy, że 
opłaty od danych geodezyjnych (od punktów) nie 
powinny być pobierane od mierniczego przysięgłego, 
a jeśli to pobieranie należności jest uzasadnione bli­
żej nieznanemi nam względami, to winny być one po­
bierane tylko od ilości punktów, wykazanych na szki­
cu pomiarowym i niezbędnych dla mierniczego przy­
sięgłego, nie zaś od ilości punktów, podanych przez 
Biuro Pomiarów, a często zbędnych. W związku z po- 
wyższem wydawanie odpowiedniego m aterjału z Biu­
ra Pomiarów winno odpowiadać istotnej potrzebie
i zgodnie z życzeniem mierniczego przysięgłego.

2. U z g a d n i a n i e  g r a n i c .
Celem uzgodnienia granic z nieruchomościami, 

których plany, czy to z pomiarów Lindley‘a, lub 
nowszych, znajdują się w Archiwum Biura Pomiarów, 
mierniczy przysięgły winien mieć umożliwiony dostęp 
do tych dowodów, oraz możność wykonywania odry- 
sów, notatek i t. p. Tylko w ten sposób może być mo­
wa o racjonalnem uzgadnianiu i wyjaśnianiu wspól­
nych granic. Niedopuszczanie mierniczego przysię­

*) M em orjał W arszaw sk iego  O ddziału W ojew ódzkiego 
z dni a  10 październ iku  r. b. złożony do Z arządu M iejskiego 
ni. st. W arszaw y (W ydział T echniczny).

głego do bezpłatnego korzystania z dowodów, znaj­
dujących się w Biurze Pomiarów, nie ma, zdaniem na­
szego Zarządu, żadnego poważnego uzasadnienia
i niezrozumiałem nam się wydaje, że dopiero po zło­
żeniu przez mierniczego przysięgłego planów i po 
długotrwałej żmudnej kontroli następuje kartowanie, 
uzupełnianie i żądanie od mierniczego przysięgłego 
dodatkowych prac, które byłyby zbędne przy umożli­
wieniu dostępu mierniczemu przysięgłemu do akt 
technicznych przed przystąpieniem do pomiarów na 
gruncie. Mierniczy przysięgły winien zbadać wszel­
kie odpowiednie dowody pomiarowe, co też powinno 
mu być przez Biuro Pomiarów umożliwione. Tak jest 
we wszystkich innych urzędach państwowych i samo­
rządowych, dla których uprawnieni specjaliści wyko­
nywają odpowiednie prace.

3. W y ł o ż e n i e  s p i s u  s p ó ł r z ę d n y c h  
p u n k t ó w  m i e j s k i c h ,  o r a z  p l a n ó w  
z l i n j a m i  r e g u l a c y j  n e m  i, s p o s o ­
b e m  z a b u d o w y ,  z i e l e ń c a m i  i t. p-

Celem odciążenia pracy personelowi mierniczemu 
Biura Regulacji i Pomiarów i więcej celowego i odpou 
wiedniego skierowania jego wysiłków, wykaz spół­
rzędnych punktów miejskich, oraz plany z linjami re- 
gulacyjnemi, sposobem zabudowy i t- p. powinny być, 
zdaniem naszego Zarządu, wyłożone do bezpośrednie­
go wglądu samych mierniczych przysięgłych. Do Re­
feratu  Geodezyjnego mierniczy przysięgły udawałby 
się tylko w wątpliwych sprawach, lub dla uzgodnie­
nia z projektami regulacyjnemi, będącemi w toku 
opracowania-

4. U z g a d n i a n i e  p r o j e k t ó w  p o d z i a ­
ł ó w,  s c a l e n i a  i t. p. z i n s p e k t o r a m i

r e g u l a c j i .
Mierniczy przysięgły winien przedstawić dany 

projekt w dwuch egzemplarzach na odbitkach, z któ­
rych jedna po wydaniu winna być podpisana przez 
inspektora regulacji. Zlikwiduje się wówczas dotych­
czasowe częste nieporozumienia między Biurem Re­
gulacji a mierniczymi przysięgłymi.

5. O d p o w i e d z i a l n o ś ć  m i e r n i c z e g o  
p r z y s i ę g ł e g o  z a  ś c i s ł o ś ć  u s t a l o ­

n y c h  g r a n i c  n i e r u c h o m o ś c i .
Ponieważ plan mierniczego przysięgłego, w myśl 

ustawy o mierniczych przysięgłych z dn. 15. VII.
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1925 r. (Dz. Ust. Nr. 97 z dn. 24. IX. 1925 r.), jest 
dokumentem prawnym, a tem samem mierniczy 
przysięgły jest odpowiedzialny za ścisłość ustalonych 
granic nieruchomości — nie jest wskazane, aby po­
wołane władze miejskie umieszczały na planach, spo­
rządzonych przez mierniczego przysięgłego, stemple
o nieponoszeniu odpowiedzialności za ustalenie gra­
nicy lub wogóle jakiekolwiek adnotacje o negatywnej 
treści.
6. S p r a w a  k o n t r o l i  i z a t w i e r d z e ­

n i a  p l a n ó w .
Jednem z najważniejszych niedomagań w do­

tychczasowej naszej pracy na terenie miasta była 
t. zw. „wędrówka planów'1, która powodowała prze­
trzymywanie planów przez kilkanaście osób w róż­
nych referatach. Została ona częściowo usunięta 
dzięki zrozumieniu przez czynniki decydujące ujem­
nych skutków te j procedury, jednak zasadnicza 
sprawa kontroli planów nie jest definitywnie rozwią­
zana. Ponieważ za ścisłość granic nieruchomości od 
powiada w myśl ustawy o mierniczych przysięgłych 
tylko mierniczy przysięgły, kontrolowanie tych gra­
nic przez Biuro Pomiarów jest, zdaniem naszem, 
zbędne, gdyż ta  kontrola absorbuje wielu pracowni­
ków i głównie ona przyczynia się do przewlekania 
sprawy.

Do tych słusznych wniosków doszły po długolet- 
niem doświadczeniu również tak  poważne fachowe 
urzędy, jak b. okręgowe urzędy, ziemskie, (Wydziały 
rolnictwa i reform rolnych), które obecnie skaso­
wały wszelkie rewizje prac pomiarowych, wykony­
wanych przez mierniczych przysięgłych.

Zdaniem naszem, kontrola Zarządu Miasta w sto­
sunku do prac mierniczych przysięgłych winna być 
ograniczona do uzgodnienia linij regulacyjnych i ra ­
cjonalności projektu parcel budowlanych przez za­
twierdzenie projektu, co zaoszczędziłoby Miastu wie- 
ie zbędnej pracy, a sprawy załatwiane byłyby w ży­
ciowo uzasadnionych terminach bez narażenia peten­
tów na długotrwałą procedurę i ewentualne straty.

Przy zatwierdzaniu planów, p.p. kierownicy dzia­
łów i referenci (inspektorzy regulacji) z różnych 
przyczyn, odwlekają wydanie opinji, uzależniając od 
decyzji p. dyrektora. Zarząd nasz uważa, że p.p. re­
ferenci (inspektorzy regulacji) i kierownicy działów 
winni być bardziej usamodzielnieni w decydowaniu 
w sprawach regulacji.

7. P o d p i s y  n a  p l a n a c h .
Zarząd nasz stwierdza, że okres czasu, zużywa­

ny dotychczas na uzyskanie podpisów po przeprowa­

dzonej już rewizji i wydaniu opinji przez referentów, 
jest nadmiernie długi, gdyż trw a nieraz kilka tygod­
ni bez uzasadnionych powodów.

8. Z a u w a ż o n e  u s t e r k i  n a  p l a n a c h
m i e r n i c z y c h  p r z y s i ę g ł y c h .

O ile zajdzie taki wypadek, że na planie mierni­
czego przysięgłego zostanie zauważona jakaś uster­
ka, należy o tem zawiadomić bezpośrednio i tylko 
wykonawcę, komunikowanie się z mierniczym przy- 
sigłych za pośrednictwem petenta jest, zdaniem na­
szem, niewskazane i przyczynia się do podważania 
autorytetu mierniczego przysięgłego.

9. W y k o n y w a n i e  w o l n e g o  z a w o d u  
m i e r n i c z e g o  p r z y s i ę g ł e g o  p r z e z

u r z ę d n i k ó w  Z a r z ą d u  M i e j s k i e g o .

Osoby, będące pracownikami miejskimi, a posia­
dające uprawnienia mierniczego przysięgłego, nie po­
winny wykonywać zawodu mierniczego przysięgłego
i winny pieczęć swoją z godłem Państwa na czas 
trwania służby miejskiej składać w Komisarjacie 
Rządu m. st. Warszawy.

Zarząd nasz stwierdza, że urzędnicy Zarządu 
Miejskiego m. st. Warszawy, posiadający tytuł mier­
niczego przysięgłego, wykonywają wolny zawód 
mierniczych przysięgłych. Ponieważ wykonywanie 
zawodu mierniczego przysięgłego przez urzędników 
Zarządu Miejskiego nie leży w interesie Zarządu 
Miejskiego i jest według posiadanych przez nas da­
nych sprzeczne z pragm atyką służbową, a nadto go­
dzi w interesy samego zawodu i jest także sprzecz­
ne z etyką zawodową i dobremi zwyczajami, Zarząd 
nasz uważa, że władza nadzorcza Zarządu Miasta 
winna kategorycznie zabronić swoim urzędnikom wy­
konywanie zawodu mierniczego przysięgłego na te ­
renie i poza terenem m. st. Warszawy, czego w yra­
zem ma być złożenie przez tychże urzędników pie­
częci urzędowej i dekretu w Urzędzie Wojewódzkim 
(Komisarjacie Rządu), jak to jest praktykowane 
w instytucjach państwowych.

10. W y d a w a n i e  o p i n j i  p r z e z  B i u r o
R e g u l a c j i .

Przy opracowaniu planów zabudowy przez mier­
niczego przysięgłego na wydanie opinji przez Biuro 
Regulacji nieraz oczekuje się po kilka, a nawet kilka­
naście miesięcy, co, zdaniem naszem, należy skorygo­
wać i uprościć.

P R Z E G L Ą D  P I Ś M I E N N I C T W A
P R A S A  Z A G R A N I C Z N A

J o u rn a ld e s G e o m e łr e s  — Experts.

Nr. 179 — w rzesień  1935 r.
J a k  r e a l i z o w a ć  m a p ę  F r a n c j i  w s k a l i  

1:50.000 — prof. geografji J e a n  M a r t i n .  A u to r s tw ie r­

dza, że m apa sz tab u  genera lnego  w skali 1 :80.000, is tn ie  
jąca  od stu lec ia , nie może już być uw ażana  za dość szcze­
gółow ą i w y sta rcza jącą , a spec ja ln ie  pod względem  p rzed ­
s taw ien ia  rzeźby te ren u . O dczuw ała się po trzeb a  m apy 
w k ilku  ko lo rach  i p odzia lce  1:50.000. Nowa m apa F ranc ji 
odpow iada w ym aganiom  w ojskow ym ; z tych  względów N iem cy
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rów nież przeznaczają  pow ażne k red y ty  n a  stw orzen ie  ma py  
w tej skali. R ów nie u ży teczn ą  będzie ta  m apa  d la  p o trzeb  
g ospodarstw a  narodow ego. M apa po w stan ie  na podstaw ie  
zdjęć w skali ' / io o o o ,  w yją tkow o  ‘Aoooo- K oszt w ykonan ia  a r ­
kusza  ma p y  w yn iesie  około 1 m iljona fr., ilość arkuszy  
około 1100. W ciągu o s ta tn ich  35 la t  w ykonano  zaledw ie 
130 arkuszy , z k tó rych  około 30 „ typu  1900” w ydano  w 12 ko­
lo rach  i 100 a rkuszy  „ typu  1922” po w ojnie w 5 ko lorach . 
W celu p rzyśp ieszen ia  p racy  pow zięto  m yśl przejścia  od 
zdj§ć Y i o o o o  do */2oooo, co pozw oliło  w ydaw ać około 10 ar" 
k u szy  roczn ie . O becnie u s ta lo n o , że m apa F ran c ji zostan ie  
u tw orzona  n a  pod staw ie  zdjęć lo tn iczych  w skali około  ‘ / - io o o o ’  

z w y ją tk iem  około 100 a rkuszy  n a  g ran icach  lądow ych  i m or­
sk ich ; a rkusze  i odpow iednie  p lan y  w y konane  b ęd ą  w dużej 
podziałce.

D o b r a  r z ą d o w e  i n a r o d o w e .  — F e r d y n a n d  
D a n g e r .  A u to r rozw aża w y ro k  sądow y, do tyczący  spo ru
0 w łasność  m iędzy jednym  z w łaścicieli a P aństw em .

P r e c y z y j n e  ł a t y  z p o d z i a ł e m  n a i n w a r z e . — 
J. L e g r  o s. A u to r podaje  w yn ik i b ad a n ia  ła t  firm y Sec.retain.

M i e r n i c z y  w N i e m c z e c h .  — R u d o l f .  P o ło ­
żenie i w a ru n k i p racy  m iern iczych  w k ra ja c h  n iem ieckich  
różn iły  się zasadniczo . R ew olucja narodow o-socja listyczna , 
znosząc poszczególne p a ń s tw a  n iem ieck ie , red u k u je  różnice’ 
zachodzące n a  odnośnych  te renach ; obecn ie  dąży się do 
za s tąp ien ia  typów  „b aw arsk ieg o ”, „ p ru sk ieg o *1 i t. p. przez 
m ierniczego „niem ieckiego".

P rzeb ieg  stu d jó w  n iem ieck iego  m ierniczego je s t n a s tę ­
pu jący : po m atu rze  i półrocznej p rak ty ce  u m ierniczego 
pryw atnego , rządow ego lub  kom unalnego  n a s tęp u je  sześcio- 
sem estrow y  o k res  stud jów  teo re tycznych , po k tó ry ch  s tu ­
d en t m oże być poddany  p ierw szem u egzam inow i p ań stw o ­
w em u, up raw n ia jącem u  do trzy le tn ie j p ra k ty k i m iern iczej ko­
lejno w k a ta s trz e , m e ljo rac jach  ro lnych ,u rzędzie  k siąg  g ru n ­
tow ych, kom asacjach  i p a rce lac jach . Po tej p rak ty ce  n a s tę ­
pu je  drug i egzam in państw ow y, po k tó rym  uzysku je  się 
praw o p o zo stan ia  u rzędn ik iem  państw ow ym , kom unalnym  
lub m ierniczym  pryw atnym . Życzący sobie m ają  p raw o  po 
dalszych dw u sem estrach  n au k i ub iegać  się o s to p ień  d y p lo ­
m ow anego in ży n ie ra  m iern ic tw a; ty tu ł  ten  m a znaczenie 
w y łączn ie  akadem ick ie , nie zw aln ia  od 3-le tn iej p ra k ty k i
1 drugiego  egzam inu państw ow ego .

M ierniczowie m ogą p racow ać jako  fu u kc jonarju sze  
państw ow i lub  na  w łasn y  rach u n ek , jako  m ierniczow ie p ry ­
w atn i, zaprzysiężen i p rz e j Państw o, op łacan i na  podstaw ie 
ta ry f, za tw ierdzonych  przez u rząd  k a ta s tra ln y .

R z u t  o k a  n a  a e r o  i t e r r o f o t o g r a m e t r j  ę— 
R a y m o n d  M a r t i n .  A u to r om aw ia zag ad n ien ia  zdjęć 
lo tn iczych  przy  znacznej w ysokości, h is to rję  te rro fo tog ra- 
m etrji i fo to teo d o lity  od p ie rw o tn y ch  typów  do now ocze­
snych  w łącznie.

K s i ę g a  k a t a s t r a l n a  — R e n e  D a n g e r .  A utor, 
podając glosy p rasy  codziennej, om aw ia rów nocześn ie  p ro jek t 
zm ian p raw nych , do tyczących  k a ta s tru .

D z i a ł y :  P o r a d y  z a w o d o w e ,  R o z r y w k i  
m a t e m a t y c z n e ,  E c h a  i i n f o r m a c j e ,  P r z e g l ą d  
k s i ą ż e k  i c z a s o p i s m  o r a z  D z i a ł  p r a w n y  w y­
czerpu ją  tre ść  num eru . K.

Z em em ericsky  Vesfn ik .

N r. 8 — 1935 r.
O o k r e ś l e n i u  z r ó w n a ń  n o r m a l n y c h  n i e ­

w i a d o m y c h  i d o w o l n y c h  i c h  f u n k c y j  o r a z  i c h  
w a g  — dr .  J a r o s ł a w  H r u b a n .

T r i a n g u l a c j a  n a  W ę g r z e c h  — M.  M o l d a n -  
c u  k  a.

O z a m i e r z e n i a c h  t r w a ł y c h  g r a n i c  — i n ż .  
L u d w i k  D o 1 e ż a 1.

U w a g i  o s t u d j u m  i n ż y n i e r j i  m i e r n i c z e j  
n a  w y ż s z y c h  s z k o ł a c h  t e c h n i c z n y c h  — i n ż .  
W a c ł a w  H 1 a v s. A u to r dow odzi konieczności rozszerze­
n ia  tego s tu d ju m  z 3 na 4 la ta .

K.

Zeitschriff fur Vermessungswesen.

Z eszyt 1, z 1 sty czn ia  1935 r.
W y r ó w n a n i e  c i ą g ó w  p o l i g o n o w y c h  m e ­

t o d ą  n a j m n i e j s z y c h  k w a d r a t ó w .  O. E g g e r t.
N i w e l a c j a  p r e c y z y j n a  m i ę d z y  w y s p a m i  

w s c h o d n i o  - f r y z y j s k i e m i  i l ą d e m  s t a ł y m .  
R a e n  i s c h.

T r i a n g u l a c y j n o - p o l i g o n o w e  m a p y  k a t a  
s t r a l n e  i w i e l k i e  z a d a n i a  p a ń s t w o w y c h  i r e ­
g i o n a l n y c h  p l a n ó w  z a b u d o w a n i a .  C. R o h 1 e- 
d e r.

N ajw yższy czas, aby  p race  u rb an isty czn e  op ierano  na 
now oczesnych p lan ach  o dalekosiężnym  przeglądzie  s t ru k tu ­
ry  parcelow ej. T rw ożliw a oszczędność n ie  prow adzi do celu
i w iele  m ożna oszczędzić, n ie  naraża jąc  p ro jek tó w  reg u lacy j­
nych  na fałszywTe pociągnięcia , w yw ołane b rak iem  dobrego 
m a te rja łu  m apow ego. Zło polega na  tem , że m iern ictw o
i k a rto g ra fja  uw ażane są  jeszcze za zagadn ien ia , niezw iąza- 
ne z poczynaniam i u rb an is ty czn em i. S ilny sp lo t, łączący  
in ży n ie ra  m ierniczego z ziem ią i jej w łaścicielam i, z to p o ­
g ra fią  i p raw n em i s to su n k am i, zw iązanem i z ziem ią i glebą, 
uk ry w a w sobie oddaw na n iew y zy sk an e  i cenne w artości, 
n iezbędne do ro zs trzygan ia  na jb a rd z ie j ak tu a ln y ch  kw esty j 
p rzy  p ro jek tow an iu  zabudow an ia  osiedli. P lany  sy tuacy jno - 
w ysokościow e są  szk ieletem  p ro jek to w an ia  i w zależności od 
ich dobroci, p ro jek t uda je  się lu b  u p ad a  jako  n ie rea lny . Dla 
ogarn ięc ia  w zrokiem  całości zagadn ien ia  państw o  m usi po­
ciągnąć do w spó łp racy  zaw ód m iern iczy  ju ż  p rzy  organiza- 
cy inych  poczynan iach  w stępnych  z m yślą  o tem , aby  opóź­
n ien ie  nie pociągnęło  za sobą n iepow etow anych  szkód.

P o p i e r a n i e  k o m a s a c j i  r o l n e j .  J e d n o l i t e  
p r a w o  i p o m o c  p a ń s t w o w a .  Dr .  H i l l e b r a n d t .

Z eszy t 2, z 15 sty czn ia  1935 r.
R o z w i n i ę c i a  w s z e r e g  w z w i ą z k u  z t e o r j ą  

p r z e k r o j ó w  w e r t y k a l n y c h .  W.  G r o s s m a n n .
Z a m i a n a  s p ó ł r z ę d n y c h  M e r c a t o r a  

i G a u s s a - K r i i g e r a  n a  s p ó ł r z ę d n e  s t e r e o g r a -  
f i c z n e i o d w r o t n i e .  D r. W 1. K.  H r i s t o w .

U s t a w a  o k l a s y f i k a c j i  z i e m i .  Dr .  R o t h -  
k e g e l .

Z eszyt 3, z 1 lu tego  1935 r.
W z n a w i a n i e  z n i s z c z o n y c h  p u n k t ó w  p o l i ­

g o n o w y c h .  Dr .  K u m m e r .
W y z n a c z e n i e  p u n k t u  p r z y  p o m o c y  p o ­

m i a r ó w  d ź w i ę k o w y c h .  Dr .  A.  B e r r o t h .
P o m i a r y  a e r o f o t o g r a m e t r y c z n e  p r z y  k a ­

t a s t r a l n y c h  p r a c a c h  t e c h n i c z n y c h  d l a  p a ń ­
s t w o w e j  k l a s y f i k a c j i  z i e m i .  W olfgang U f e r.

Zeszyt 4, z 15 lu tego  1935.
U z g a d n i a n i e  d w ó c h  s i a t e k  t r i a n g u l a c y j ­

n y c h  p r z e z  p o k r y w a n i e .  K.  B l a s s .
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P o m i a r y  d ź w i ę k ó w .  Dr .  I n ż .  M a r t e n  s.
A u to r op isu je  sposoby  u s ta len ia  pozycyj n iep rzy jac ie l­

sk ich  b a te ry j p rzy  pom ocy pom iaru  k ie ru n k u  i czasu , w  ja ­
k ich  u d e rz a ją  pocisk i od chw ili w ystrza łu .

S c a l e n i a  r o l n e  p o d  w z g l ę d e m  e s t e t y c z ­
n y m .  I m  a n d.

N o w a  o r g a n i z a c j a  s ł u ż b y  s c a l e n i o w e j  
w W i r t e m b e r g j i .  H e i n k e l e .

„ I n ż y n i e r  m i e r n i c z y ” w g w a r z e  l u d o w e j  
S t a r e j  B a w a r j i .  O b e r a r z b a c h e r .

Zeszyt 5, z 1 m arca  1935 r.

Z a m i a n a  s p ó ł r z ę d n y c h  M e r c a t o r a
i G a u s s a - K r i i g e r a  n a  s p ó ł r z ę d n e  m e k l e m b u r -  
s k i e  i o d w r o t n i e .  Dr .  W 1. K. H r i s t o w .

C e n t r o w a n i e  p r z y  p o m i a r a c h  p o l i g o n o ­
w y c h .  H.  S p r e n g e r.

P o m i a r y  a e r ,  o f o t o g r a m e t r y c z n e  p r z y  
p a ń s t w o w e j  k l a s y f i k a c j i  z i e m i .  S ł a w i  k.

C e n t r a l n a  d y r e k c j a  m i e r n i c z a  w P r u ­
s a c h  i j e j  w p ł y w  n a  o r g a n i z a c j ę  p r u s k i e j  
s ł u ż b y  m i e r n i c z e j .  Dr .  T i e d e .

Z eszyt 6, z 15 m arca  1935 r.

S z y b k a  i k r ó t k a  m e t o d a  w y z n a c z e n i a  
s z e r o k o ś c i  g e o g r a f i c z n e j .  Dr .  P a s ą u a l e  
S c o n  z o.

S c a l e n i e  g r u n t ó w  p o d m i e j s k i c h  w  R h e d a .
S c h  r  o d e r.

Z eszyt 7, z 1 kw ie tn ia  1935 r.

U z g a d n i a n i e  d w ó c h  s i a t e k  t r i a n g u l a c y j ­
n y c h  p r z e z  p o k r y w a n i e .  Dr .  i n ż .  H.  M e r k e l .

Z n i e k s z t a ł c e n i e ,  z a l e ż n e  o d  o d w z o r o w a ­
n i a  i w y d ł u ż e n i e  o d l e g ł o ś c i ,  z a l e ż n e  o d  w y s o ­
k o ś c i  n.  p.  m.  p r z y  o b l i c z e n i u  w i e r n o k  ą t n y c h  
s p ó ł r z ę d n y c h  p u n k t ó w  p o l i g o n o w y c h  i p o ­
s i ł k o w y c h .  S c h r o e d e r .

D z i s i e j s z e  s t o s u n k i  p r a w n e  w o d n i e ­
s i e n i u  d o  g r u n t u  i z i e m i .  Dr .  M a x  D r e c h s e l .

P r z e p i s y  w y k o n a w c z e  do  u s t a w y  o k l a s y ­
f i k a c j i  z i e m i .

Z eszyt 8, z 15 kw ie tn ia  1935 r.

P r o b l e m  z a m i a n y  s p ó ł r z ę d n y c h .
F.  S c h r o e d e r .

I n t e r e s u j ą c a  m a p a ,  z n a l e z i o n a  w u r z ę ­
d z i e  s k a r b o w y m  w L a n d s h u t .  (1822). S c h o p f.

Zeszyt 9, z 1 m aja  1935 r.
B a d a n i a  n a d  d o p u s z c z a l n ą  w i e l k o ś c i ą  

o b s z a r ó w  p r z y  z a m i a n i e  s p ó ł r z ę d n y c h .  
T h . BO t e l .

W i e r n o k  ą t n e  s i a t k i  k a r t o g r a f i c z n e  i o d ­
w z o r o w a n i a .  A.  W e d e m e y e r .

O b l i c z e n i e  k r z y w i z n y  z i e m i  i z a ł a m a n i a  
p r o m i e n i  p r z y  t r y g o n o m e t r y c z n y m  p o m i a ­
r z e  w y s o k o ś c i .  K.  L i p s .

P o d s t a w y  p r a w n e  d o  o d d ł u ż e n i a  w ł o ś c i a ń ­
s k i c h  g r u n t ó w .  Dr .  M a x  D r e c h s e l .

Z eszyt 10, z 15 m aja 1935 r.

Z a m i a n a  s p ó ł r z ę d n y c h  M e r c a t o r a  n a  
s p ó ł r z ę d n e  w i e r n o k  ą t n e ,  p o p r z e c z n o  — u k o ś n o -  
o s i o w e .  Dr .  Wl .  K.  H r i s t o w.
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D o ś w i a d c z e n i a ,  n a b y t e  p r z y  u ż y c i u  t a c h y -  
m e t r u  r e d u k c y j n e g o  B o s s h a r d t - Z e i s s a  w s i a t ­
k a c h  p o 1 ig o  n o w y c h . L a  n g l  e.

G o t h a j s k i  p o m i a r  k r a j u .  H a n s  O e r t e l .

Z eszyt 11, z 1 czerw ca 1935 r.

U o g ó l n i e n i e  m e t o d y  H e u  v e 1 i n k a  
p r z y  b a d a n i a c h  b ł ę d ó w  p o d z i a ł u  n a
1 i m b u s i e. I n ż .  Z. C z e r s k i .

D o d a w a n e  i o d e j m o w a n e  1 o g a  r y t m y  
o r a z  i c h  z w i ą z e k  z f u n k c j a m i  h i p e r b o -  
l i c z n e m i .  A.  W e d e m e y e r .

Zeszyt 12, z 15 czerw ca 1935 r.

P r z e k s z t a ł c e n i e  s p ó ł r z ę d n y c h  G a u s s a -  
K r u g e r a  p r z y  u ż y c i u  a r y t m o m e t r u  W.  G r o s -  
s m a n n.

P o m i a r y  k a t a s t r a l n e  w B r e m e n  o d  
r o k u  1813 . B r i n k m a n n .

P a ń s t w o w a  u s t a w a  o d z i e d z i c z n e j  z a ­
g r o d z i e .  Dr .  M a s  D r e c h s e l .

Inż . W. C ho jn ick i

G eo m efarsk i i G e o d e tsk i G lasn ik , organ  Stow arz. G eo­
detów  i M ierniczych Jug o s ław ji — B eograd.

Z eszyt 3 m aj — czerw iec 1935 r. zaw iera  n a s tę p u ją c e  
a r ty k u ły :

N- A b a k u m o w .  — K r y t y k a  n o w y c li 
m e t o d  w y z n a c z a n i a  a z y m u t u .  Artykuł ten jest 
dalszym ciągiem artykułu  tegoż autora,, zamieszczonego w cza­
sopiśmie Saturn , Beograd 1935 r.

Stosunkowo niedawno w literaturze geodezyjno - astrono­
micznej ukazał sic; szereg nowych m etod wyznaczania azym u­
tu, a między innem i m etoda W arda (Stany Zjednoczone), me­
toda prof. Krosta (Jugosław ja); stanow iąca odmianę metody 
W arda, m etoda Bardsleya (Stany Zjednoczone). Autor szczegó­
łowo analizuje metodę W arda, a następnie metodę prof. Frosta. 
Metody te polegają na obserwacji przy jednym  i tym  samym 
(albo różniącym  się o 12'')  kącie godzinowym dw uch gw iazd:. 
gwiazdy polarnej i jednej gwiazdy pomocniczej. Jako gwiazdę 
pomocniczą W ard  proponuje gwiazdę E Cassiopei, k tórej wznie­
sienie proste mało różni się od wzniesienia prostego gwiazdy po­
larnej, lub gwiazdę 7] Ursae M ajoris, k tórej wzniesienie proste 
różni się o blizko 127' Autor w swych wywodach szczegółowych 
dochodzi do wniosku, że dokładność wyznaczania tym sposobem 
azym utu odbiega znacznie od dokładności, k tó rą  podaje 
p. W ard.

I n ż .  M i l a n ,  D r a z i c, d o c e n t  U n i~ 
w e r  s y t e t u  — P a r c e l a c j a  — p o d z i a ł  
p o w i e r z c h n i  o b j e k t ó w  r o l n y c h .  
Autor w yprowadza wzory do podziału powierzchni elem entarnych 
figur geometrycznych,a następnie podaje przykłady zastosowania 
tych wzorów do podziału powierzchni większych objektów ro l­
nych z uwzględnieniem deform acji planów , w ykonanych w rzu­
cie stereograficznym.

Tegoż au tora  —• T  r  i a  n  g .u  I a c j a B a  11 a l u*). 
Autor szczegółowo opisuje prace nad założeniem sieci triangula­
cyjnej niższych rzędów na terenie pow iatu W rszackiego, na ob­
szarze około 300 fr/n2, dla celów pom iarów  katastralnych.

*) Jedna z prow incyj Jugosław ji, k tó ra  dawniej należała 
do Węgier.
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D r -  Z, K r a l . - — D z i ś  — j a k  i p r z e d  
t y s i ą c e m  l a t -  Autor przytacza cytaty z rozprawy staro­
żytnego rzymskiego geometry — pisarza Aggenus‘a Urbicus‘a, 
wyliczającego wszystkie zalety, które musiał posiadać mierniczy 
za czasów dawnego Rzymu. Autor zaznacza, że i w dzisiejszych 
czasach zawód mierniczego wymaga podobnych zalet charakte­
ru  i doskonałej wiedzy fachowej.

I n ż .  I v o n  K a m i l o .  — R o z w ó j  k a t a ­
s t r u  w J  u  g o s ł a w j i (dalszy ciąg). Autor szcze­
gółowo podaje historję rozwoju katastru  w poszczególnych zie­
miach słowian południowych (Dalmacji,, Słowenji, Chorwacji, 
Slawonji Bosnji, S rem e, Banacie), a następnie kreśli przebieg 
prac, od czasu zjednoczenia tych ziem, nad organizacją systemu 
katastralnego, jednolitego dla całego Królestwa Jugosławji.Z koń­
cem r- 1923 Generalna D yrekcja K atastru przystąpiła do syste­
matycznego i planowego przeprowadzenia pom iarów  kraju. Na 
jej wniosek został przyjęty przez N arodowy Komitet do pom iaru 
K raju rzut Gauss-Krigier‘a trzech zon południowych, na który  po­
dzielono k ra j, a mianowicie zon, ograniczonych południkam i 15°, 
18° i 21° (od Greenvich). W  r. 1927 została ukończona przez 
W ojskowy Instytut Geograficzny sieć triangulacyjna I rzędu
i w tymże roku zostały obliczone przez sekcję triangulacyjną 
Generalnej Dyrekcji K atastru płaskie prostokątne spółrzędne dla 
punktów  triangulacyjnych I rzędu. Opracowano i w r. 1929 
wydano nową ustawę katastra lną, jednolitą dla całej Jugosławji. 
W  okresie 1923— 1934 r. pokryto szczegółową triangulacją obszar 
ponad sześć miljonów  ha. W  dziedzinie niwelacji precyzyjnej 
przeprowadzono pom iary niwelacyjne na ciągach sieci I rzędu, 
a w sieci precyzyjnej niwelacji II i III rzędów zaniwelowano do 
końca r. 1934 ponad 12000 km . Autor wkońcu zaznacza, że, za­
wdzięczając planowo prow adzonej pracy, w ykonano do r. b. po_ 
miary szczegółów.' na obszarze 2.500 000 ha, sporządzono zupeł­
nie nowy operat katastra lny  na obszarze 1.570.000 ha obejm u­
jącym  44 powiaty, przeprowadzono na tym obszarze dokładne 
oszacowanie gruntów  rolnych i na podstawie nowego operatu 
katastralnego założone zostały nowe księgi gruntowe.

I n ż .  M.  V i d o j k  o v  i c. — U p o r z ą d k o w a ­
n i e  p r a w w ł a s n o ś c i  z i e m s k i e j .  Autor wy­
jaśnia znaczenie dla właścicieli planów, sporządzonych przez 
mierniczych dla celów katastra lnych oraz znaczenie ksiąg grun­
towych. Dalej podaje projekt, aby posady inspektorów  i kon­
trolerów w urzędach katastralnych obsadzane były przez m ier­
niczych, i w związku z tem należy, zdaniem autora, dać możność 
mierniczym pogłębić, ich wiedzę w dziedzinie ekonom ji politycz­
nej, skarbowości, encyklopedji praw a, bonifikacji gruntów 
urbanistyki i pom iarów  miast.

G e o m .  D.  M i l a c i c  — S a t u r n  — c z a s  o" 
p i s m o  z d z i e d z i n y  a s t r o n o m j i ,  g e o d e ­
z j i ,  g e o f i z y k i  i m e t e o r o l o g  j i. Czaso­
pismo Saturn, wydawane jest przez Towarzystwo Astronomiczne 
w Beogradzie. Autor podaje przegląd artykułów" pierwszych 4 
num erów  lego czasopisma. Jako najbardziej interesujące w y­
mienia: ,,GoIfsztrom a zimy w Europie", „Przyczyny zmiany 
pogody“ oraz Analiza spektralna a ewolucja gwiazd".

K. Tcnczyński.

Bildm essung und L u ffb ildw esen .
Zeszyt 2, r. 1935.

Z n a c z e n i e  a e r o f o t o g r a m e t r j i  d l a  
k a t a s t r u  — B r a n d .  Autor jest zdania, że plany, opra­
cowane na podstawie zdjęć lotniczych, są równie dokładne, jak 
te, które pochodzą ze starych zdjęć katastralnych, i z tego 
względu należy je traktow ać jako wartościowy m aterjał możliwo­

ści ich stosowania. Opracowanie m apy uniw ersalnej (gospodar­
czej) w wielkiej skali możliwe jest w przyszłości tylko przy um ie. 
jętnem  połączeniu obecnych metod pom iarow ych z metodą aero- 
fotogram etryczną. Mapa taka nie da się oddzielić od m ap kata­
stralnych. N atom iast mniejsze zastosowanie w przyszłości może 
mieć aerofotogram etrja przy zdjęciu obszarów miejskich, 
gdzie raczej nadaje się do celów pomocniczych. Miasto Mun­
ster stosuje od 6-ciu lat metodę aerofologram elryczną do opra­
cowania m ap w skali 1 : 1000 i 1 : 2000, otrzym ując dobre 
rezultaty. Do dostosow ania zdjęć lotniczych użyto linji (gra­
nic), odszukanych na dawnych m apach katastralnych, poczem 
wkreślono powstałe w międzyczasie zmiany. W  wielu przypad­
kach m ożna było wykryć błędy poprzednich pomiarów. Następ­
nie opisuje autor metody fotogrametryczne, stosowane przez 
urząd katastra lny  francuski, i doświadczenia, w ykonane przez 
pruskie zarządy rolnicze.

U w a g i  z a s a d n i c z e  d o  k w e s l j i  
„f o t o g r a m e t r  j a  i k  a  l a s t e r “ . — O. (i r u b e r. 
Autor zastanawia się nad kryzysem, który  daje się zauważyć 
w miernictwie w Niemczech i innych krajach. Kryzys ten pole­
ga na dążeniu do bardziej ekonomicznego w ykorzystania metod 
pomiarowych. Autor wysuwa dwie tezy, konieczne dla dostosow a­
nia organizacji m iernictw a do wymogów gospodarczych: I) rewi­
zja dotychczasowych przepisów pomiarowych i 2) organizacja pra 
cy przez zespolenie i podział sił technicznych. Odnośnie do pierw ­
szego punktu  zastanawia się nad celowością istniejących przepi­
sów pomiarowych i podkreśla, że dla celów podatkow ych prze­
pisy te są zbyt wymagające, jeśli się zważy, że jakkolwiek po­
wierzchnia parcel będzie bardzo dokładnie pomierzona, to jed­
nak ustalenie linji bonitacyjnej, a z nią w artości gruntu, waha 
się w dziesiątkach procentu. Zupełnie inaczej przedstaw ia się 
spraw a własności, k tó ra  wymaga bardzo dokładnej powierzchni, 
ale i w tym przypadku w sam ej cenie jednostkow ej mogą być 
wielkie różnice, które znowu będą zależeć od sprytu i zaciętości 
sprzedającego lub kupującego. Również ma autor zastrzeżenia co 
do ustalenia granic własności z tak wielką dokładnością, jak  tego 
obecnie wym agają przepisy pomiarowe. Następnie omawia autor 
przepisy odnośnie do w ykonania mapy podstawowej (gospodar­
czej) niemieckiej w skali 1 : 5000, dla k tórej dokładność po­
m iaru wysokości punktów  i położenia warstw ie uważa za zbyt 
wielką. Przechodząc do organizacji pracy, autor jest zdania, że 
wykonywanie zdjęć lotniczych musi być zcentralizowane, nato­
m iast opracowanie tych zdjęć powinno się powierzyć oddziałom 
lokalnym, które znowu powinny w spółpracować z wszyslkiemi 
instytucjam i, mającem i korzystać z tych planów.

F o t o g r a m e t r y c z n e  p o m  F a  r y k a t  a- 
s t r  a 1 n  e, —- W a l t e r  ii T o p f e r: Pierwszy autor 
przytacza dokładności, jakie uzyskano przy opracow aniu map 
m etodą fotogram etryczną, i podaje wykres krzywej, przy po­
mocy której m ożna obliczyć błąd położenia punktu w zależności 
od szybkości sam olotu, wysokości lotu i ogniskowej kamery, 
k tó rą  zdjęcia lotnicze zostały wykonane. Dla w ykonania zdjęć 
lotniczych na wysokości 300 do 400 m, powinien sam olot poru­
szać się z szybkością 00 km  na godzinę. W  następnym  rozdziale 
podaje p. Tópfer, że budow a lak wolno lecącego sam olotu jest 
możliwa, i w skazuje sposoby, jakiemi można tę szybkość sam o­
lotu uzyskać.

Z a s t o s o w a n i e  t r i a n g u l a c j i  r  a  d j  a 1- 
n e j w I n  d j a c h h o l e n d e r s k i c h -  — A. 
K i n  I. Autor opisuje prace fotogram etryczne Instytutu Topo­
graficznego w Indjach holenderskich, gdzie na obszarze 
12000 km 2 zastosowano triangulację radjalną, otrzym ując kilka- 
metrowe błędy położenia punktów. Autor podaje szereg przy­
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kładów wykonanych sieci triangulacyjnych, oraz dla każdej 
z nich uzyskane dokładności (błędy).

P r a c e  a c r o f o t o g r a  m e t r y c z n e  w G r e c j i
— P r o  f. L a m p a d a r i o  s. Autor podaje sprawozdanie^ 
z którego dow iadujem y się, że od 192(5 do 1932 r. opracowano 
metodą fotogram etryczną 2875 k m 2, a  w czasie od 1932 do 
1933 r. 1000 k m 2.

4-ta M i ę d z y  n a r  o d o  w a w y s t a w a f o t o ­
g r a m e t r y c z n a  w P a r  y ż u. — E w a 1 d. Autor 
wyszczególnia eksponaty wystawy, nie w dając się w szczegóło­
wo ich omówienie.

K R O N I K A

Scalanie  g ru n tó w  fry b e m  za lic zko w y m  na te re n ie  
w o je w ó d z tw a  B iałostockiego.

Na Zjeździe mierniczych przysięgłych, zorganizowanym 
przez W ydział Rolnictwa i Reform Rolnych Białostockiego 
Urzędu Wojewódzkiego, który  się odbył dn. 22.111.1935 r. i o k tó ­
rym wzmiankowaliśmy w Nr. 4 — 5 r. b. Przeglądu Mierniczego 
prócz referatów, które umieściliśmy w zeszytach poprzednich, 
został również wygłoszony przez p. SI. Smolskiego, Kierownika 
Oddziału Pom iarów Rolnych, referat, k tóry podajem y poniżej 
w krótkiem  streszczeniu.

Zapoczątkowana w r. 1931 akcja scalenia gruntów  trybom 
zaliczkowym, polegająca na przyjm ow aniu od uczestników sca­
lenia zaliczek na poczet opłat za techniczne wykonanie scale­
nia, zasługuje na całkowite poparcie tak z punktu widzenia 
wzmożenia wpływów na Fundusz Obrotowy Reformy Rolnej, 
jak i z punktu  widzenia społeczno _ państwowego.

Akcja ta, pomimo przeżywanego przez wieś kryzysu
i zubożenia, lia terenie województwa białostockiego rozwija się 
pomyślnie, jak to wynika z następujących trzech zestawień:

U ruchom iono now ych p rac  scaleniow ych:

W ro k u  
bu d że to ­

wym

0  g ó ł e m w tem  zaliczkow ych

ob jek tów obszar 
w ha ob jek tów obszar 

w ha
co s ta n o ­

wi %

1931/32 43 19136 26 11723 62

1932/33 107 50655 28 13400 27

1933/34 86 50714 43 22627 45

1934/35 172 82961 81 45054 55

Razem: 408 203466 178 92804 50

Z liczby 178 objektów zaliczkowych o obszarze 92804 ha 
77 objektów o obszarze 36362 ha zostało zakończone na gruncie, 
co Sianowi 40%  w stosunku do obszaru ogólnego prac zalicz­
kowych.

Ponieważ scalenie gruntów  finansow ane jest z Funduszu 
Obrotowego Reform y Rolnej, który  w zasadzie powinien być 
sam owystarczalny, przeto wpływy z prac zaliczkowych m ają 
duże znaczenie, a mianowicie:

IV. M i ę d z y n a r o d o w y  K o n g r e s  f o t o ­
g r a m e t r y c z n y  w P a r y ż u .  — W  a 1 I e r. W  a rty ­
kule tym  podane są praco Komisyj 4a, 4b, 5 i G. Sprawozdanie 
z prac tych Komisyj podał Przegląd Fotogram etryczny  w W ar­
szawie.

W  K r o n i c e  znajdujem y wspomnienia pośmiertne- 
Paw ła Seligera i E rw ina Reibenschua, oraz krytykę nowych 
książek: Teorja i rozwój przetworników, Dr. K. Schwidefskiego,
— Rocznik węgierskiego towarzystwa fatogrametrycznego
i Region fiordów  wschodnich G renlandji, w ydane przez am e­
rykańskie Towarzystw o Geograficzne.

Dr- E. VVT.

B I E Ż Ą C E
1) w roku budżetow ym  1933/34 wpłynęło na rachunek 

F- O. R. R-:
a) z wpłat dobrow olnych zaliczkowych zł. 279117
b) z w płat, wymierzonych decyzjami „ 52829
2) w roku budżetow ym  1934/35 do dnia 1.1.1935 r-:
a) z w płat dobrowolnych zaliczkowych zł. 348831
b) z wpłat, wymierzonych decyzjami „ 63592 
Już z tego wynika, że nad pracam i zaliczkowemi przejść

do porządku dziennego nie m ożna i nic należy, a raczej należy 
uznać rozwój prac zaliczkowych jako zjawisko zdrowe, świad­
czące o żywotności wsi polskiej, i prace le otoczyć specjalną 
opieką.

P row adzone prace zaliczkowe wykazały, że wieś nic jesl 
w sianie, w stosunkowo krótkim  czasie wykonywania prac na 
gruncie, zapłacić całkow itej należności za le prace, i M inister­
stwo Rolnictwa i Reform Rolnych początkowo pismem z dnia 
17.11.1934 r- Nr. Sc. R. O. 332 zezwoliło na wnoszenie projektu 
na grunt po wpłaceniu przez wieś 80% od obowiązujących opłat 
za scalenie (obetnie obow iązują opłaty ryczałtowe, podano 
w § 1 p. 1). zarządzenia p. M inistra Rolnictwa i Reform Rolnych 
z dnia 2 listopada 1934 r. Nr. Sc. R. O. 369), następnie pismem 
z dnia 3.VIII.1934 r. Nr. Sc. R- O. — 241 zezwoliło na przejęcie 
prac zaliczkowych na rachunek urzędu we własnym  zakresie, 
niezależnie od wysokości wpłaconej przez wieś sumy, wszakże 
pod w arunkiem  zastosowania do części pracy nieopłaconej wy­
nagrodzenia w/g norm  z r. 1934, zatw ierdzonych przez p. Mi­
nistra Rolnictwa i Reform Rolnych w dniu 20.III-1934 r. (Dz. 
Urz. M. R. i R. R. Nr. 7 str. 243).

W arunek ten uzależnia przejęcie pracy zaliczkowej na ra ­
chunek urzędu od zgody mierniczego - w ykonawcy na zm niej­
szenie wynagrodzenia umownego.

Wszelkie decyzje urzędu wojewódzkiego, dotyczące w yko­
nyw ania prac scaleniowych trybem  zaliczkowym, będą oparte 
w r. 1). na złożonej przez radę uczestników scalenia danej wsi 
uchwale uczestników scalenia, powziętej zgodnie z art. 20 u sta­
wy scaleniowej, w której to uchwale ucz,eslnicy scalenia zobo­
wiążą się do zaliczkowego pokryw ania w toku scalenia opłat
i należności za techniczne w ykonanie prac, w ratach i term i­
nach, wyznaczonych przez urząd wojewódzki.

W  powziętej przez sieb:e uchwale uczestnicy scalenia m o­
gą prosić o oddanie do w ykonania prac pom iarowo - scalenio­
wych tem u lub innem u mierniczemu przysięgłemu, jednak n a ­
leży ich uświadam iać, że decyzja w tej sprawie zależna jest 
całkowicie od urzędu wojewódzkiego.

Urząd wojewódzki, wydział rolnictwa i reform  rolnych, 
po otrzym aniu ze starostw a poświadczonej uchw ały wraz

W I A D O M O Ś C I
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z załącznikami, w razie b raku  przeszkód do uruchom ienia p ra­
cy trybem  zaliczkowym, niezwłocznie wezwie uczestników sca­
lenia do w płacenia w jakim kolwiek urzędzie pocztowym na 
konto czekowe Nr. 38550, Fundusz Obrotowy Reformy Rolnej, 
Urząd W ojewódzki Białostocki — pierwszej raty, w wysokości 
około 20%  od całkowitej należności, obliczonej zgodnie z obo­
w iązującemi ryczałtam i, i po otrzym aniu powiadomienia o w pła­
ceniu jej, w ystąpi z wnioskiem do Ministerstwa Rolnictwa i Re­
form  Rolnych o zezwolenie na uruchom ienie tej pracy trybem 
zaliczkowym, po zaś uzyskania zezwolenia, odda do w ykona­
nia pracę mierniczemu trybem, ustalonym  w odnośnych przepi­
sach.

Zgodnie z zarządzeniem p. M inistra Rolnictwa i Reform 
Rolnych z dnia 2.XI-1934 r. Nr. Sc. R. O. 369 o norm ach opłat 

za scalenie gruntów, niepodlegających umorzeniu, stawki ryczał­
towe dla terenu województwa białostockiego obecnie wynoszą:

dla opłat wymierzonych po dniu 20 lutego 1934 r-

eł-i
O bszary, dla 

k tó ry ch

W ysokość norm  
w z ło tych  za 1 ha

W y s o k o ś ć  n o r m  w  zł. 
d l a g r u n t ó w :  r ó ż n i c z a n ,  
r o ln i c z o  n i e u ż y t e c z n y c h  
o r a z  o b j ę t y c h  p o m i a ­
ra m i  le cz  n i e s c a l o n y c h

u sta lo n e  
są  norm y

z p o m i a r e m  
s t a r e g o  

s t a n u  
p o s i a d a n i a

b e z  p o m i a ­
r u  s t a r e g o  

s t a n u  
p o s i a d a  ia

z p o m i a r e m  
s t a r e g o  

s t a n u  
p o s i a d a n i a

b e  f. p o m i a ­
r u  s t a r e g o  

s t a n u  
p o s i a d a n i a

I Z achodnia 
część w ojew ó­
dztw a b ia ło ­
stock iego

23 17 8 6

II W schodnia 
część w oj.biało- 
stock iego , po- 
w iaty :b iałosto- 
ck i,b ie lsk i,g ro ­
dzieński, sokól- 
sk i i w ołko- 
w yski

20 15 8 6 !

Urząd W ojewódzki stoi na stanowisku, że do przyjm ow ania 
w płat upraw niona jest z urzędu rada  uczestników scalenia
i nikt pozatem nie m a praw  przyjm ow ania wpłat.

P.p. kom isarze i podkom isarze ziemscy oraz delegaci urzę­
du wojewódzkiego podczas pobytu służbowego we wsi, sca­
lanej trybem  zaliczkowym, będą interesow ać się sprawą wpły­
wów i w sprawozdaniach służbowych poczynią adnotacje o swych 
spostrzeżeniach w tym  przedmiocie.

Pozyskanie wym agających scalenia wsi dla akcji zalicz­
kowej odbywało się zwykle przy udziale:

1) mierniczych przysięgłych,
2) zarejestrow anych praktykantów  _ kandydatów  na m ier­

niczych przysięgłych i
3) wszelkiego rodzaju pomocniczego personelu m ierni­

czego, nieposiadająccgo żadnych upraw nień zawodo­
wych, oraz agitatorów, pośredników  i t. p- elementu, 
który  z miernictwem nic wspólnego nie ma, a kieruje 
się wyłącznie chęcią zysku.

Udziałowi mierniczego przysięgłego w akcji zaliczkowej 
urząd wojewódzki zasadniczo nie przeciwstawia się, a przeciw­
nie udział ten ocenia jako zjawisko dodatnie.

Nowe prace zaliczkowe tam, gdzie były dokonane wpłaty 
w chwili układania planu robót na rok  1935/36, zostały włączone 
do planu robót.

W szystkie prace, które zgłoszone będą jako zaliczkowe 
w okresie następnym , zostaną uruchom ione poza planem robót, 
przyczem przewiduje się, że w ten sposób plan robót zostanie 
doprow adzony do 85 000 ha obliczeniowych-

W stęp n e  p race  do  k lasyfikac ji g runtów .

Od chwili uchw alenia ustawy, na zasadzie k tórej klasyfi­
kacja m a być przeprowadzona, upłynęło już kilka miesięcy. 
W stępne prace przygotowawcze są w loku. Zamierzo­
na klasyfikacja gruntów  służyć m a nietylko dla celów po­
datkowych, ale również m a być w ykorzystana także przy sza­
cunku gruntów  z racji przymusowego w ykupu, następnie zaś 
przy kredycie długoterminowym.

Ażeby zdać sobie sprawę z rozm iaru przeprowadzonych 
prac, przedewszystkiem trzeba zobrazować, jakie czynności m u­
szą poprzedzać klasyfikację. Terytorjum  Państw a Polskiego pod 
kątem  widzenia przeprowadzonej reform y podzielić należy na 
dwie części: obszar posiadający kataster gruntowy, i obszar po­
zostały, — (b. dzielnica rosyjska), na k tórej kataster nic był 
założony. Podział taki grupuje:

a) tereny, posiadające jednolite dokum enty pomiarowe, 
znajdujące się w dyspozycji władz;

b) tereny, na których dokum enty pom iarowe są więcej niż 
niekompletne, datujące się z różnych okresów czasu, sporządzane 
przez różne władze, inslyłucje i osoby pryw atne i znajdujące się 
w posiadaniu tych władz, instytucyj i osób.

Moment klasyfikacji oczywiście poprzedzony być musi 
okresem przygotowania dokumentów pomiarowych- Na terenie 
województw, gdzie istnieje kataster, w grę wchodzi uporządko­
wanie i sprawdzenie pom iarów  na gruncie, aczkolwiek dodać 
należy, że na  tych terenach w dokum entach pom iarowych istnie­
ją  poważne luki i niedokładności. Spisz i Orawa, k tóre znajdo­
wały się przed w ojną europejską w granicach Węgier, katastru  
nie posiadają i na tym terenie pom iary m uszą być przeprow a­
dzone na  nowo.

W  Małopolsce W schodniej w czasie działań wojennych 
zniszczono liczne plany, które m uszą być obecnie wykonane. 
W  b. zaborze pruskim  plany często nie zgadzają się ze stanem 
rzeczywistym na  gruncie, głównie z powodu wielkich zmian, ja ­
kie zaszły w ciągu ostatnich kilku dziesiątków lat w zakresie 
sposobu użytkow ania gruntów. Zmiany te w planach katastra l­
nych nie zostały uwidocznione. W  rezultacie obszary np. lasów, 
figurujących w planach, w istocie są oddaw na użytkam i ro lne­
mi i t. p.

Teren b. Kongresówki i kresów  wschodnich wymaga b a r­
dzo poważnych prac pomiarowych. Przedewszystkiem w w oje­
wództwach b, dzielnicy rosyjskiej zebrane zostały wszelkie p la­
ny, sporządzone przy przebudowie ustro ju  rolnego. Na ogólną 
powierzchnię 26.000.000 ha, k tóre trzeba sklasyfikować, zebrano 
w ten sposób plany dla 9 000.000 ha. Pozostaje żalem praw ie 2/3 
powierzchni, dla których p lany muszą być bądź uzyskane od 
instytucyj i osób pryw atnych (posiadaczy gruntów ), bądź też 
wykonane na nowo. Oczywiście wszelkie zebrane plany winny 
być sprawdzone na gruncie i ew entualnie popraw ione przez m ier­
niczych. Dla obszarów, dotychczas niepom icrzonych, sporządzo­
ne będą plany m etodą aerofoto, k tó re j to pracy m ają się po­
djąć Polskie Linje Lotnicze. Poza pracą, w łożoną w uporządko­
wanie m aterjałów  pomiarowych, trzeba dużeffo wysiłku, by 
zorganizować i przcszkoPć aparat urzędniczy. W  pierwszym eta­
pie prac klasyfikacyjnych klasyfikacja dokonywana będzie przez 
urzędników klasyfikatorów , którzy przygotują dla powiatowych 
kom isyj klasyfikacyjnych m aterjał, składający się z protokułu
i planu klasyfikacyjnego. Mówiąc o zorganizowaniu aparatu  w y­
konawczego, mam y na  myśli dokonaną już w województwach
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zachodnich, południowych i wschodnich organizację biur kom i­
syj powiatowych i wojewódzkich. W  skład personelu tych biur 
wchodzą wojewódzcy i powiatowi inspektorzy klasyfikacyjni, 
mierniczowie i personel pom ocnczy. W  ciągu ostatnich miesięcy 
przeprowadzono nadto przeszkolenie inspektorów  oraz dokona­
no t. zw. próbnej klasyfikacji wzorcowej najczęściej spotykanych 
charakterystycznych typów gleb. Klasyfikacja wzorcowa posłu­
żyła jako m aterjał do regjonalnych instrukcyj klasyfikacyjnych, 
które opracow ały kom isje wojewódzkie, a przed kilkom a dnia­
mi zatw ierdziła Główna Komisja Klasyf kacyjna przy M inister­
stwie Skarbu- K . i.

Kom isja E g zam in acy jn a  na m ie rn iczych  p rzys ięg łych .
Na b ieżące trzech lec ie  M inisterstw o S p raw  W ew nętrznych  
pow oła ło  K om isję E gzam inacy jną  na m iern iczych  p rzy sięg ­
ły ch  w W arszaw ie, w sk ładz ie  n as tęp u jący m : p rzew odn i­
czący — prof. inż. A. Ponikow ski, członkow ie: inż. J. Cibo­
row sk i, inż. B. D ąbrow ski, inż. St, K luźniak , inż. W. Sur- 
m acki, G. Szym kiew icz.

Kursa d la  k a n d y d a tó w  na m iern iczych  p rzys ięg łych .
Z arząd  G łów ny S tow arzyszen ia  M ierniczych P rzysięg łych  R. P. 
p o s tan o w ił zorganizow ać w b ieżącym  okresie  zim ow ym  k u rsa  
dla k an d y d a tó w  n a  m iern iczych  przysięgłych. Zgłoszenia 
przy jm uje i inform acyj udzie la  S e k re ta r ja t Z arządu G łów nego, 
W arszaw a, ul. W ielka 5 m. 4, te l. 679-85, w godz. 6—7.

N o w i in ży n ie ro w ie .

W r o k u  a k a d e m i c k i m  1934/3 5 u k o ń c z y l i  
o d d z i a ł  m i e r n i c z y  W y d z i a ł u  I n ż y n i e r j i  P o l i ­
t e c h n i k i  W a r s z a w s k i e j  n as tęp u jący  absolw enci: 
B orkow ski M irosław  p raca  dyp l.— fo to g ram e trja  
M ikołajczyk H enryk  
Z arzecki M arjan 
K rzyw osiński R om uald 
Pfeil S tan isław  
Rodych F ranciszek  
L ip ińsk i M ieczysław  
R ajchnadel M ajer 
K am iński M odest 
B utkiew icz S tefan  
K uczyński Zbigniew  
B ram ow ski K azim ierz 
K okoszko P io tr 
Z acharew icz Irena  
G odziński S tefan  
D zikiewicz B ronisław  
M ichalski Zenon 
K orobow  A leksy 
S k u p iń sk i S tan isław  
W ołłodko Z ygm unt 
D w orańczyk Je rzy  
O ganow ska Zofja 
W oźnicki Józef

W r o k u  a k a d e m i c K i m  i i i s 4/a o  o t r z y m a l i  
t y t u ł  i n ż y n i e r a  m i e r n i c z e g o  n a  P o l i t e c h ­
n i c e  L w o w s k i e j  n as tęp u jący  absolw enci:

B alcar O ldrych, Bezdek S tan isław , Czechowicz A leksan ­
der, G adzała  S tan isław  W alerjan , G alas B ronisław , G uraw ski 
Adolf, H argeslio im er F ilip, Jurszew icz W iesław  W siewołod, 
L and  A dam  S tan isław , Ł ukom ski Milij, M ączyński E ugenjusz 
Ja n , M anzel Rudolf, M oncibowicz K lem ens A ntoni, O lszam ow- 
ski B ohdan, O łdziejow ski W ładysław , Presz T adeusz D om inik, 
R ajzer Leon, Sobol H erm an, Sobol B enjam in.
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N o w i m ie rn ic z o w ie .

P a ń s t w o w ą  S z k o ł ę  M i e r n i c z ą  
w W a r s z a w i e  ukończyli następujący absolwenci.

W  roku 1932.
Frelek Jan, Mirkowski Zygmunt, Frąckiewicz Karol Jan , 

Jędrzejew ski Kazimierz, Błasiński Aleksander, Barhacz Mirosław 
Celejewski Bogusław, Chrzanowski Antoni, Górski Zygmunt, 
Juszczyk Zdzisław, Matulce Sylwester, Majewski Andrzej, Ma­
jewski Stanisław, Morawski Kazimierz, Ślusarczyk Ignacy, 
Szejna Antoni, Szumski Józef, T ański Jan  M arjan, Tarkow ski 
Franciszek, Trippnerow i Józef, Bodance Ignacy, Borowski 
Edm und, Braun Sylwester, Dobek Tadeusz, Gaskowi Stanisław, 
Iwanowski Aleksander, Jodo Maciej, Iw ańczak Bolesław, Komo. 
siński Henryk, Klimowicz Zdzisław, M astbaum Symcha, T urk ie­
wicz Leonidas, W ięcaszko Ignacy. Zatrybow i Józef, W ójcicki 
Seweryn, Zborowski P iotr, Łukaszewicz Tadeusz.

W  roku 1933.
Raczyński Janusz, Lustych Józef, Gepert Leon, Kosiński 

Józef, Sałaciński Hilarem, Dreszer Edw ard, Jesionow ski Jerzy, 
Paszyn Sergjusz, Tanczyński Mieczysław, Binder Stefan, B or­
kowski Tadeusz, Burak Edm und, Cieślewicz Jerzy, Chrupek 
Jerzy, E ichelkneut Józef. Gołębiowski Czesław, Jakubaszek Mi­
kołaj, Kozłowski Antoni, Kowalczuk Jan, Iwaszkiewicz W alerjan, 
Nam iota W ładysław , Neyman Klemens, Nowicki Czesław, 
Rudnicki W itold, Syrkiewicz Jerzy, Szupcr W iktor, Synowiec 
Stanisław, Szczulne Jan, Tęsiorowski Zygmunt, W łoszek Anto­
ni, W ohlfart Wilhelm, Zebery Aleksander, Załęski W ładysław , 
Zebrowski Tadeusz, W agner Ludom ir, Żuk Antoni.

W y d z i a ł  M i e r n i c z y  p r z y  P a ń s t w o ,  
w e j  S z k o l e  P r z e m y s ł u  L e ś n e g o  i m  M a r ­
s z a ł k a  J ó z e f a  P i ł s u d s k i e g o  w Ł o m ż y  w r. 
szkolnym 1933/34 ukończyli następujący absolwenci: Rrzozow- 
ski Janusz Tadeusz, Chętnik Rronisław , Chwiałkowski Jan , Duć 
Józef, Ensztejn Włodzimierz;, Gołaś W acław, Gościcki W łady­
sław, Goworski Eugenjusz, Gulanowski Stanisław  Kałużny 
W ładysław  _ Jan - Paweł, Kozłowski Jan , Kowalski Bolesław - 
M arjan, Kozłowski Antoni syn Antoniego,, Kozłowski Antoni syn 
Izydora, Markiewicz Bolesław, Leniak Telesfor, Pawliszewski 
Józef - W incenty, Saplic Kazimierz, Stańko Jerzy - Franciszek, 
Swincow Grzegorz, Szulborski Stefan,, 'Talccki Czesław, Trzem - 
kowski Jerzy - .Tuljusz, Tyszka Henryk .  W ojciech W asilewski 
Edw ard, W róbel W ładysław .

Z D Z I A Ł A L N O Ś C I  
S T O W A R Z Y S Z E Ń  M I E R N I C Z Y C H

Z d z ia ła lno śc i W arszaw sk iego  O d d z ia łu  W o je w ó d z k ie g o .

P oczynając od 31.111 r. b., t. j. od d n ia  W alnego Z gro­
m adzenia  M ierniczych, zam ieszku jących  na  te ren ie  m .s t. W ar­
szaw y i w ojew ództw a W arszaw skiego, n a  mocy uch w ały  
k tó rego  zosta ł pow ołany W arszaw sk i O ddział W ojew ódzki, 
Z arząd  tego O ddziału  w  okresie  spraw ozdaw czym  o dby ł 9 po­
siedzeń . W zw iązku z T-szym Zjazdem  D elegatów  S to w arzy ­
szen ia  M ierniczych P rzysięg łych  R zeczypospolitej P o lsk iej, 
Zarząd O ddziału op raco w ał p ro jek t reg u lam in u  d la  O ddzia­
łów  W ojew ódzkich, k tó ry  to regu lam in  po przeprow adzonej 
dyskusji i uw zg lędn ien iu  szeregu pop raw ek  przez K om isję 
R egulam inow ą I-go Z jazdu D elegatów  zosta ł p rzy ję ty . R egu­
lam inem  tym  obecn ie  p o słu g u ją  się w szystk ie  O ddziały W o­
jew ódzk ie .

W  początkow ym  okres ie  dużo czasu  zaję ły  Zarządow i 
sp raw y  adm in istracy jno-gospodarcze . O bejm ując ca ły  m a ­
ją te k  po b. Zw iązku M ierniczych Polskich w W ar­

P R Z E G L Ą D  M I E R N I C Z Y
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szaw ie, Z arząd  za ła tw ił w szelkie zw iązane z tem  sp ra ­
w y, zw racając  szczególną uwTagę n a  fundusz  zapom o­
gow y im. ś. p. Z ygm un ta  M ajew skiego, b. d ługo le t­
niego p rezesa  Zw iązku M ierniczych P olsk ich  w W arszaw ie, 
aby , zgodnie z in te n c ją  o fiarodaw cy  oraz życzeniem  lik w i­
dacyjnego  zeb ran ia  b. Z w iązku M ierniczych P olskich , by ł 
n ad a l u trzym yw any  i odpow iednio  w y d atkow any .

Z arząd  O ddzia łu  za ją ł się pozatem  u regulow aniem  
sp raw  podatkow Tych sw oich członków . D otyczyć to  będzie 
g łów nie ty ch  kolegów , k tó rzy  nie p row adzą żadnych ksiąg  
hand low ych  i n ie są w s tan ie  p rzed staw ić  urzędom  sk arb o ­
wym n aw e t luźnych  zapisek . Celem zeb ran ia  odpow iedniego 
m a te r ja łu  zo sta ła  rozp isana  a n k ie ta  z p ro śb ą  o udzielen ie  
odpow iedzi n a  p y ta n ia , w niej postaw ione , a do tyczące % %  
sto su n k u  dochodu  do o b ro tu  przy  różnych w aru n k ach  pracy. 
Po porozum ieniu  się z w ładzam i skarbow em i zostan ie  złożo­
ny  m em orjał, p o p a rty  odpow iedniem i dokum entam i. Z arząd 
O ddziału dop row adził do końca  p race  o s ta tn iego  Z arządu  
b. Z w iązku M ierniczych P rzysięg łych  w W arszaw ie w sp ra ­
w ie pow oływ an ia  b ieg łych  przez urzędy  skarbow e, uzysku ­
jąc  zgodę pp. p rezesów  Izb G rodzkiej i O kręgow ej w W ar­
szaw ie na  to, by w sp raw ach  m iern iczych  jako  biegli w zy­
w ani byli w y łączn ie  członkow ie naszego O ddziału w edług 
p rzedstaw ione j lis ty  (izby skarbow e ro zes ła ły  w form ie 
okóln ików  p rzed staw io n e  przez Z arząd O ddziału  w ykazy  
biegłych).

W m yśl po lecen ia  Z arządu  G łów nego w sp raw ie  po ­
życzki inw estycy jnej zosta ło  w ystosow ane do U rzędu W oje­
w ódzkiego (w ydział ro ln ic tw a  i refo rm  ro lnych) pism o 
z p ro śb ą , aby  p odp isyw an ie  tej pożyczki odbyw ało  się zgod­
nie z w aru n k am i, w ym ien ionem i w kom unikacie  Nr. 1 Za­
rządu  G łów nego.

W czasie bo lesnego  ciosu, jak i d o tk n ą ł nasze sp o łe ­
czeństw o, w sk u tek  zgonu M arszałka Józefa  P iłsudsk iego , 
Z arząd  O ddziału  w y sła ł depesze kondo lency jne  n a  ręce 
p. p. K om isarza R ządu m. st. W arszawTy i W ojew ody W ar­
szaw skiego oraz w spólnie z Z arządem  G łów nym  w ystosow ał 
pism o do R adja Polskiego, podając  tre ść  w y słan y ch  depesz 
w raz z p ro śbą , aby  R adjo  Polskie w ezw ało w szystk ich  cz łon ­
ków  naszego  S tow arzyszen ia  do w zięcia licznego udziału  
w u ro czysto śc iach  pogrzebow ych.

Celem upo rząd k o w an ia  w arunków  p racy  m ierniczych 
p rzysięg łych  n a  te ren ie  m. st. W arszaw y i u sun ięc ia  szeregu 
n iedom agań , pan u jący ch  przy  za ła tw ian iu  ty ch  p rac  przez 
W ydział T echn iczny  Z arządu  M iejskiego m. st. W arszaw y, 
Z arząd  O ddziału  w ysto sow ał w dn. 10.X-1935 r. m em orjał, 
u zasad n ia jąc  p o trzeb ę  w prow adzen ia  szeregu zm ian i up rosz­
czeń w sposobie z a tw ie rd zan ia  i op in jow an ia  p lanów  m ier­
niczych. Szczególną uw agę Z arząd  zw rócił n a  d łu g o trw a łe  
p rze trzym yw an ie  złożonych p lanów , spow odow ane n a d ­
m ie rn ą  k o n tro lą .

Z arząd  O ddziału , dążąc do tego, by w szyscy  bez w y­
ją tk u  m ierniczow ie przysięg li, w ykonyw ający  w olny zaw ód, 
byli członkam i S tow arzyszen ia  M ierniczych P rzysięg łych  
R. P., k tó rego  g łów nym  celem  je s t p o d n ies ien ie  poziom u spo ­
łecznego, k u ltu ra ln eg o  i e tycznego  oraz p iecza n ad  w łaści- 
w em  w ykonyw aniem  zaw odu m ierniczego, a w zw iązku z tem , 
aby  w szelk ie p race  m iern icze by ły  pow ierzane  ty lko  cz ło n ­
kom  S tow arzyszenia , w ysto so w ał ju ż  odpow iedn ie  pism o do 
p. P rezesa  Sądu A pelacyjnego i O kręgow ego w  W arszaw ie, 
p rosząc, by jak o  biegli sądow i używ ani byli ty lk o  m iern i, 
czowie przysięgli, członkow ie O ddziału  W arszaw skiego .

Z arząd  O ddziału , sto jąc  na s tan o w isk u  ścisłego p rz e ­

strzeg an ia  u s taw y  o m iern iczych  p rzysięg łych  z dn. 15. VII 
1925 r., a szczególnie m ając  na  uw adze a r t .  9 w ym ienionej 
u staw y , zw rócił się z obszernem  pism em  do p. P rezesa  Sądu 
O kręgow ego w W arszaw ie, ab y  zosta ło  zakazane poszczegól­
nym  w ydziałom  h ipo tecznym  sporządzan ie  odrysów  z planów , 
znajdu jących  się w k sięgach  h ipo tecznych , w ydaw an ie  ich 
stronom  i pob ie ran ie  za to  o p ła t, oraz cofnięto  zarządzen ia , 
w ydane przez n ie k tó ry c h  sędziów  h ipo tecznych , z ab ra n ia ją ­
cych m ierniczym  przysięg łym  spo rządzan ia  śc isłych  odrysów  
z p lanów , zna jdu jących  się w książkach  h ipo tecznych .

Z godnie z zasadam i S ta tu tu  S tow arzyszen ia  M ierni­
czych P rzysięg łych  R P. odnośn ie  do sp raw  n a tu ry  ogólnej, 
w ym agających  in te rw en c ji w m in is te rs tw ach  i u  w szelk ich  
w ładz cen tra ln y ch , Z arząd O ddziału  w ysto sow ał do Z arządu- 
G łów nego szereg  w niosków  z p ro śb ą  o za ła tw ien ie  w e­
dług kom petencji. Pozatem  za ła tw iono  szereg  sp raw  b ieżą­
cych , nie p o zostaw ia jąc  w tym  w zględzie zaległości.

P R Z E G L Ą D  p r z e p i s ó w

ZARZĄDZENIE MINISTRA SKARIiU 
z dnia 27 września 1935 r. 

w  p o ro zu m ie n iu  z M in is trem  R o ln ic tw a i R eform  Rolnych  
w  spraw ie  instrukcyj do  k lasyfikac ji g ru n tów  d la  p od atku  

gru n to w eg o .

Na podstawie art. 3 ust. (4) ustawy z dnia 26 marca
1935 r. o klasyfikacji gruntów  dla podatku gruntowego (Dz. U. 
R. 1'. Nr. 27, poz. 203) zarządzam co następuje:

§ }\W ydaję załączone do niniejszego zarządzenia: instrukcję 
ogólną i instrukcje regjonalne do klasyfikacji gruntów dla po­
datku gruntowego.

Instrukcję ogólną stosuje się na obszarze całego Państwu, 
instrukcje zaś regjonalne — na obszarze województw, dla k tó­
rych zostały wydane.

Instrukcje są uzupełnieniem przykładam i Tabeli Klas 
Gruntów, stanowiącej załącznik do ustawy o klasyfikacji grun­
tów dla podatku gruntowego.

W  instrukcjach regjonalnych zostały oznaczone: kategorje 
gruntów  — literam i dużemi, klasy gruntów  — cyfram i rzym- 
skicmi, rodzaje gleb — literam i małemi.

§ 3- .Zarządzenie niniejsze wchodzi w życie z dniem ogłoszenia.
Minister Skarbu:

(—) Wl- Zawadzki.

Załącznik Nr. 1 do zarządzenia 
Ministra Skarbu (poz. 289).

INSTRUKCJA OGÓLNA.
0 lc r e ś 1 a j ą c a  w a r u n k i p r z y r o d n i c z e
1 s p o s ó b  w j a k i  o n e  p r z y  k l a s y f i ­
k o w a n i u  p o s z c z e g ó l n y c h  g r u n t ó w

o r n y c h  b ę d ą  b r a n e  p o d  o c e n ę .

1) Przy klasyfikacji gruntów, poza w arunkam i przyrodni- 
czcmi,, w których wytworzyły się poszczególne typy gleb i k tó ­
re uwzględnione zostały w Tabeli Klas Gruntów i szczegółowych 
instrukcjach regjonalnych, należy brać pod ocenę następujące 
czynniki przyrodnicze, obniżające klasyfikację gruntów  ornych: 
spadki i wystawa gruntu, wzniesienie nad poziom morza i ka- 
mienislość. Nie bierze się natom iast pod ocenę położenia w pa­
sie gradowym lub w terenie narażonym  na zalew w czasie po­
wodzi.
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2) Obniżenie klasy na skutek wymienionych czynników 
przyrodniczych winno być stosowane tylko w w ypadkach, gdy 
czynniki te nie były uwzględnione w Tabeli Klas Gruntów, 
względnie w szczegółowych instrukcjach regjonalnych. Przy­
kładowe wskazanie miejscowości nie wyklucza stosowania 
p. I niniejszej instrukcji.

3) Za najkorzystniejsze położenie gruntu umożliwiające 
zaliczenie danego gruntu do najwyższej klasy, do jakiej dane 
grunty mogą należeć w myśl Tabeli Klas Gruntów, lub szcze­
gółowych instrukcyj regjonalnych, należy uważać położenie 
płaskie bądź łagodny spadek nieprzedstaw iający żadnych trud­
ności przy upraw ie polowej.

Za spadki pochyłe uważa się takie, które u trudniają  
uprawę połową, um ożliw iają jeszcze orkę i inne upraw y konne 
we wszystkich kierunkach, spraw iają trudności głównie przy 
zwózce z pola. Spadki takie pochyłe o wystawie południowo- 
w schodniej, południowej, południowo-zachodniej i zachodniej 
nie obniżają klasyfikacji gruntów,, gdyż niekorzystne nachylenie 
zostaje zrównoważone korzystną wystawą- w stosunku do 
słońca; natom iast spadki pochyłe o wystawie północno-zachod­
niej, północnej, północno-wschodniej i wschodniej obniżają 
klasyfikację gruntów  o jedną klasę.

Za spadki stronie uważa się takie, które u trudniają 
w znacznym stopniu uprawę konną i uniem ożliwiają orkę we 
wszystkich kierunkach. Spadki takie w zależności od wystawy 
obniżają klasyfikację gruntów  o jedną klasę przy wystawie po­
łudniowo - wschodniej, południowej, południowo - zachodniej 
i zachodniej i o dwie klasy przy wystawie północno-zachodniej, 
północnej, północno-wschodniej i wschodniej.

4) Wzniesienie nad poziomem m orza do 400, a w woje­
wództwach nowogródzkiem,, pomorskiemi i wileńskiem do 250 m. 
nie powoduje obniżenia klasyfikacji gruntów. Grunty wzniesione 
ponad 400 względnie 250 m. nad poziomem m orza zalicza się 
niżej o jedną klasę, wzniesione ponad 050 m . o dwie klasy.

5) O ile na gruncie w ystępuje znaczna ilość kamieni, 
utrudniających upraw ę m echaniczną lub stosowanie maszyn 
i narzędzi rolniczych —- obniża się klasyfikację o jedną klasę.
* Przepis powyższy nie dotyczy rędzin.

(i) Każdy czynnik przyrodniczy działa niezależnie od in­
nych, lecz nie można w żadnym w ypadku obniżyć klasyfikacji 
niżej niż do klasy VI.

Załącznik Nr. 2 do zarządzenia 
Ministra Skarbu (poz. 289).

I n s t r u k c j a  r c g j o n a l n a  <11 a w o j e- 
w ó d z t w a 13 i a ł o s t o c k i e g o.

Do A. III. b) należy zaliczyć:
1. B ie lice  p y ło w e  o grubości przeszło 100 cm. W arstw a 

gleby grubości powyżej 25 cm, barw a jasno popielata, lub 
szaro popielata. Przejście do podglebia stopniowe lub dość wy­
raźne lecz z zaciekami. S truktura gruzelkowata, skład drobno­
ziarnisty, pyłowy. Podglebie barw y żółto popielatej, żółtawej lub 
żółto czerwonawej; przejście do podłoża przeważnie stopniowe, 
struktura różnorodna, gruzelkowata, skład mechaniczny zbl żony 
do gleby. Podłoże żółto lub bronzowo czerwonawe chuda glina 
spiaszczona lub też piasek. Przepuszczalność dobra, stan wód 
gruntowych niski, m eljoracji nie wymaga. Teren rów ny lub lek­
ko falisty. Do upraw y grunt łatwy, daje dobre plony żyta, k a r­
tofli, owsa, jęczmienia, koniczyny czerwonej; udają  się również 
pszenica i buraki pastewne. W ystępują np. w m. Kisielnica gm. 
Rogienice, pow. Łomża, m. Elżbiecin, gm. Drozdowo, pow. Łom­
ża, m. Grandicze, gm. Hoża, pow. Grodno.

2. B ie lice  p iaszczyste, grubość \\'arst\vy akum ulacyjno- 
próchniczej powyżej 25 cni. łącznie z podglebiem mniejsza od

100 cm. o składzie różno-drobno ziarnistym  z domieszką części 
pyłowych, barw a gleb) popielata, struk tu ra  gruzełkowala, ilu- 
vium zwykle dość dobrze wykształcone o zabarw ieniu żółtawo 
czerwonawem. W podłożu chuda glina czerwona piaszczysta. 
Przepuszczalność i przewiewność dobra, stan  wód gruntowych 
niski, m eljoracji nie wymaga, teren rów ny lub lekko falisty, do 
upraw y łatwe. Daje dobre plony żyta, kartofli, owsa, jęczmie­
nia, koniczyny czerwonej. Udaje się również pszenica i buraki 
pastewne. W ystępują np. w m. Ciecierówka, gm. lirzoslowica 
W ielka, pow. Grodno, m. Grodzisk, gm. Czerwin pow. Ostrołę­
ka, m. D ąbrówka Kościelna,, gm. Szepietowo, pow. W ysokie 
Mazowieckie, m. M akowlany, gm. Sidra, pow. Sokółka, ni. Rą­
bino, gm. Stelm achow i, powj. W ysokie Mazowieckie.

Do A. IV. a) należy zaliczyć:

1. B ie lice  (nazwa lokalna „czarnucha"). W arstw a gleby 
grubości około 20 cm. barw y popielatej z odcieniem jasnym, 
szarym  lub bronzowym, przejście do podglebia stopniowe, nie­
kiedy dość w yraźne lecz z zaciekami • s truk tu ra  mniej lub 
więcej gruzelkow ata gleba różnoziarnisla z domieszką części 
pyłowych. Podglebie jasne z odcieniami: żółtym , popielatym , 
szarym, bronzowym przejście do podłoża stopniowe, struk tura  
luźna, czasem nieco spójna; skład m edian  czny podglebia: zazwy­
czaj grubsze cząstki niż w głębią, natom iast pyłowych mniej. 
Podłoże bronzowe z odcieniem czerwonawym rdzaw ym  lub 
żółtym, chuda glina czerwona poniżej 100 c/n., czasem bardzo 
spiaszczona. W ęglanu w apnia nie zawiera. Kamienie w ystępują 
zwykle w dość dużych ilościach we wszystkich warstwach. 
Przepuszczalność dobra, stan wód gruntowych niski, m eljoracji 
nie wymaga. Przewiewność dobra. Teren mniej lub więcej fali­
sty, do upraw y łatwy, czasem jednak przeszkadzają kamienie. 
Nadaje się do upraw y żyta, pszenicy (raczej ja re j), owsa, kar- 
tofli, łubinu. Mniej pewny jęczmień,, koniczyna czerwona. W y­
stępują np. w m. Bakuny, gm. Kuźnica, pow. Sokółka, m. Nau- 
mowicze, gm. Baranowicze, pow. Augustów, m. K urjanka gm. 
K urjanka, pow. Augustów, m. Czyżewo, gm. Biskupice, pow. 
W ołkowyski, m. Subacze, gm. Szydłowiec, pow. W olkowysk, 
m. Nowa Wola, gm. Sokolany, pow. Sokółka.

2. B ie lice  p y ło w e  grubości m niejszej niż 100 cm, w arstw a 
gleby grubości około 20 cm. barw y jasno popielatej, lub popie­
latej, przejście do podglebia stopniowe niekiedy dość wyraźne, 
struk tu ra  gruzelkowata, skład mechaniczny drobno - ziarnisty,, 
dużo cząstek pyłowych. Podglebie jasne, przejście do podłoża 
stopniowe, struk tura zwykle luźna, niekiedy nieco zbita, skład 
mechaniczny drobnoziarnisty, mniej lub więcej części pyłowych. 
Podłoże o strukturze luźnej o składzie mechanicznym drobno 
lub gruboziarnistym . Przepuszczalność i przewiewność zwykle 
dostateczna, stan wód gruntowych dość niski. Teren równy, do 
upraw y łatwy. Udaje s;ę żyto, kartofle, owies, m ożna również 
upraw iać przy dużej kulturze pszenicę, jęczmień, buraki pastewne. 
W ystępuje np. w m. Cliworościnny, gm. Nowy Dwór, pow. Sokół­
ka, w ni. Malenicze Dolne, gm. i pow. Sokółka, m. Bogudzięki, 
gm- Porozów pow. W ołkowyski, m. Strubnica, gm. Piaski, pow. 
W ołkowysk, m. Pierożki, gm. Szudziałowo, pow. Sokółka, m. 
Kisielnica, gm. Rogienice, pow. Łomża.

Do A. IV. b) należy zaliczyć:

1. B ie lice  g le jo w e  w arstw a gleby grubości około 20 cm.
o zabarwieniu szaro popielałem lub ciemnem, przejście do podgle­
bia stopniowe, struk tu ra  gruzelkowata, skład różno drobnoziarni­
sty. Podglebie ciemno szare, popielate, bronzowawe lub żółlo 
czerwonawe, w ystępuje w arstw a glejowa dość zwięzła, skład me­
chaniczny drobnoziarnisty. Podłoże brunatno niebieskawe z rdza- 
wemi plam am i, mniej lub więcej zwięzłe, drobnoziarniste, za­
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wiera zwykle węglan wapnia. Przepuszczalność i przewiewność 
n ied o sta teczn a , s tan  wód g ru n to w y ch  dość w ysoki, m eljoracji 
wymaga. Teren zazwyczaj nizinny (kolliny). Do upraw y dość 
trudne, źle obsychające, m ażą się lub zaskorupiają. N adają się 
do upraw y żyła, pszenicy, owsa, jęczmienia, koniczyny czerwo­
nej. Plony mogą być w sprzyjających w arunkach dość wysokie, 
są one jednak zawodne. W ystępują naprzykład w m. Mazury 
gm. Sokoły, pow. W ysokie Maz. i m. Łubin Kościelny gm. 
Bielsk, pow. Bielsk Podl.

2. G lin y  c ię ż k ie  w arstw a gleby grubości około 20 cm  
bronzow o-szara dość spójna, przejście do podglebia stopu.owe, 
skład mechaniczny drobnoziarnisty z cząstkam i pyłowemi, pod­
glebie nieukształtowane, podłoże bronzowo - czerwone, bardzo 
zw ięzłe, drobnoziarniste. Przepuszczalność mała, przewiewność 
niedostateczna, slan wód gruntowych niski, m eljoracje po­
trzebne, do upraw y trudne, m ażą się na mokro, zbrylają się 
w czasie suszy. Plony mogą być dość znaczne, lecz często są 
zawodne. Nadaje się pod upraw ę pszenicy, owsa, mieszanek. 
W ystępują np. w m. Dobrzyniewo Duże, gm. Obrubniki, pow. 
Białystok.

3. S zczerki m ocne na nieprzepuszczalnem podłożu
o nazwie miejscowej ,,ciężki", w arstw a gleby grubości około 
20 cm  szaro - popielato - bronzowa, przejście do podglebia wy­
raźne, struk tura  gruzełkowata, skład mechaniczny różno-dość 
gruboziarnisty z domieszką części pyłowych, podglebie barwy 
bronzowej w odcieniach, dość zwięzłe, różno drobnoziarniste. 
Podłoże gliniaste, bronzowo-czerwone, zwięzłe, w ystępuje glej, 
drobno ziarniste, z m inim alną domieszką piasku. Przepuszczal­
ność niew ystarczająca, stan wód gruntowych dość wysoki, m e­
ljoracje potrzebne- Przewiewność niedostatecznaj do uprawy 
dość łatwe o ile glina nie w ystępuje zbyt blisko powierzchni. 
Grunt dość zasobny, lecz wadliwy. W  w arunkach sprzyjających 
mogą wydać dobre plony pszenicy, jęczmienia, owsa, łubinu, 
koniczyny czerwonej. W ystępują np. w m. Galno, gm. Szczebrno 
Olszanka, pow. Augustów.

Do A. IV. e) należy zaliczyć:
C zarn e  z ie m ie  b a g ie n n e , warstwa gleby grubości około 35 

cm, barw a gleby czarna, przejście do podglebia wyraźne, lecz 
z próchnicznemi zaciekami, struk tu ra  gruzełkowata, skład me­
chaniczny pyłowy, gleba zawiera próchnicę torfową. Podglebie 
nieuformowane, podłoże szaro-niebieskawe z rdzawemi plamami, 
dość zwięzłe, drobnoziarnisty piasek, w ystępuje glej. Przepusz­
czalność i przewiewność niedostateczna. Slan wód gruntowych 
dosyć wysoki, m eljoracji wymaga. Teren nizinny o minim al­
nych spadkach. Do upraw y łatwe z w yjątkiem  pory wilgotnej 
(wolno obsycha). Grunt dość zasobny, jednak m ało czynny- 
Udaje się pszenica, owies, koniczyna czerwona, mieszanka, bu ­
raki, kartofle. W ystępują np. w m. Kniaziewicze, gm. Indura, 
pow. Grodno-

Do A. V, a) należy zaliczyć:
1. S zczerki le k k ie , noszące lokalną nazwę „supiesk", 

w arstw a gleby około 25 cm, barw y szarej lub szarej z odcieniem 
żółtym, popielatym , bronzowym; przejście do podglebia stopnio­
we, struk tu ra słabo gruzełkowata lub luźna, skład mechaniczny 
rożno - dość gruboziarnisty z domieszką części pyłowych. Pod­
glebie jasne, żółto-szare lub żółto bronzowe, przejście do podło­
ża przeważnie stopniowe, struk tu ra  luźna, skład dość grubo­
ziarnisty. Podłoże barw y żółtej o odcieniach jaśniejszych lub 
ciemniejszych, niekiedy z plam am i rdzawemi, struk tura  luźna- 
W ęglan w apnia nie występuje. Przepuszczalność i przewiewność 
dobra, stan  wód gruntowych niski, m eljoracji nie wymaga. Te­
ren — płaski, falisty lub pagórkow aty. Do upraw y łatwy. Uda­
je się żyto, kartofle, łubin i owies. W ystępują np. w m. Zaremby 
Kościelne, gm. Zaremby Kościelne, pow. Ostrów, w m., gm. i pow.

Wysokie Mazowieckiej w m. Mońki, gm. Kalinów, pow. Bia­
łystok, m. Jasionow a Dolina, gm. Janów , pow. Sokółka.

2. Piaski suche c a łk o w ite , w arstwa gleby grubości conaj- 
inniej 20 cm, gleba szara o odcieniach jasnym , popielatym , ciem­
nym, bronzowym; przejście do podglebia stopniowe lub dość wy­
raźne. S truktura luźna lub słabo gruzełkowata, skład mechanicz­
ny drobno lub grubopiaszczysty o m ałej ilości cząstek pyło­
wych; podglebie żółty piasek, struk tu ra  luźna, przejście do pod­
łoża stopniowe, podłoże żółte, żółto-czerwone, jasno-bronzowe, 
czerwone, drobno lub gruboziarniste, często ze żwirem, struk tu ­
ra  luźna, we wszystkich w arstw ach w ystępują drobne kamienie. 
W ęglan w apnia nie występuje. Przepuszczalność duża, slan wód 
gruntowych niskij m eljoracje zbyteczne. Przewiewność znaczna, 
teren różnorodny bądź rów ny bądź leż mniej albo więcej falisty 
i pagórkowaty. Do upraw y grunty łatwe, niekiedy tylko przesz­
kadzają kamienie. Nadaje się do upraw y żyta, latarki, kartofli, 
łub in u • plony niewielkie. W ystępują np- w m. Dojlidy, gm. 
Dojlidy, pow. Białystok, m. Mierzeje Zamość, gm. Troszyn, 
pow. Ostrołęka, m. Zadworzany, gm. Kuźnica, pow. Sokółka, m. 
Kopciówka, gm. Harnice, pow. Grodno, m. Bojary, gm. Łysków, 
pow. W ołkowysk, ni- M nice, gm. Porozów, pow. W ołkowysk.

Do A. V. b) należy zaliczyć:
2. Piaski n a iło w e , warstw a gleby około 20 cm, barwy 

szarej, przejście do podglebia stopniowe, struk tu ra  luźna, skład 
mechaniczny gleby dość gruboziarnisty,, bardzo mało próchnicy. 
Podglebie żółto-bronzowe, struk tu ra luźna, bardziej gruboziar­
n ista niż gleba, w podłożu od 90 cm. niebieskawo-bronzowa, 
warstwa glejowa i głębiej bronzowo ciemny ił, zwięzły. Gleba 
i podglebie przepuszczalne, podłoże neprzepuszczalne,' slan wód 
gruntowych niski, teren równy, do upraw y grunt łatwy. Udaje 
się żyto, kartofle. W ystępują np. w m. Rokitnica, gm. Marcin- 
kańce, pow- Grodno.

2. Piaski p o d m o k łe  (nazw a m iejscow a „m uliste"), wai s tw a 
gleby grubości około 20 cm, zabarwienie ciemne od szarego, 
szaro-bronzowego do czarnego; przejście do podglebia wyraźne, 
czasem stopniowe, struk tura  luźna lub słabo gruzełkowata 
różno - drobnoziarnisty skład mechaniczny, w glebie za­
w arta kw aśna próchnica; podglebie żółte z odcie­
niem szarym, popielato - bronzowym, rdzawym, przejście do 
podłoża w yraźne czasem stopniowe, struk tu ra  luźna, skład 
mechaniczny drobno bądź gruboziarnisty. Podłoże jasne, niebie­
skawe, bronzowciwe; woda występuje dość wysoko, struktura 
luźna albo lekko zbita,, piasek gruby i ostry, niekiedy drobniejszy. 
W ęglanu w apnia nie zawiera. Grunt przepuszczalny, wymaga 
odwodnienia ze wzgędu na wysoki stan wód gruntowych (50— 
100 cm.). Przewiewność niedostateczna, teren nizinny, niekiedy 
falisty, do upraw y łatwy, jednak wolno obsychający. Nadaje się 
pod żyto, owies, mieszanki; kartofle często gniją, plony niewiel­
kie. W ystępują np. w m. Ilraboły, gm. Bielsk, pow. Bielsk Podl. 
nv. Krugło, gra. Dąbrowa, pow. Sokółka, m. Podczarnuclia, gm. 
Porzecze, pow. Grodno, m. Zygmunly, gm. Krypno, pow. Biały­
stok.

Do A. V. c) należy zaliczyć:
G ru n ty  w a p ie n n o -to rfo w e , w arstw a gleby grubości oko­

ło 15 cm, barw y ciemno - szarej, przejście do podglebia wy­
raźne, skład mechaniczny pyłowy, dużo próchnicy dobrze roz­
łożonej. Podglebia b rak , podłoże biało niebieskawe, zwięzłe 
wapno z m ałą domieszką gruboziarnistego piasku. Przepuszczal­
ność niezupełnie dobra, slan wód gruntowych dość wysoki, wy­
maga m eljoracji. Przewiewność niedostateczna. Teren nizinny
o małych spadkach (przyłąkowy). Do upraw y dość trudny, 
skutkiem  tendencji do zlewności i zeskorupienia. Grunt zasobny, 
iecz mało czynny. Nadaje się do upraw y żyta, pszenicy, owsa, 
kartofli, mieszanek, plony mogą być dość duże, lecz zależne
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są <xl w arunków  atmosferycznych. W ystępują np. w m. Prze­
strzeli;, gm. liełda, pow. Szczuczyn.

Do A. VI. a) należy zaliczyć:

Piaski c a łko w ite  (miejscowa nazwa „piaskowata"). W ar­
stwa gleby poniżej 20 c/n, barw y szarej w jasnych lub ciemnych 
odcieniach, struk tu ra  luźna. Skład mechaniczny grubo lnb dro­
bnoziarnisty piasek z bardzo m ałą zaw artością cząstek pyło­
wych. Przejście do podglebia stopniowe lub wyraźne. Podgle­
bie żółte, jasno - szare, struk tu ra  luźna, skład gruboziarnisty 
piasek, ostry często ze żwirem, przejście do podłoża stopniowe 
czasem wyraźne. Podłoże jasne, żółte lub szare niekiedy 
z rdzawemi plam ami, struk tu ra  luźna, składa się z piasku 
gruboziarnistego lub żwiru. Drobne kamienic w ystępują we 
wszystkich warstwach- W ęglanu w apnia nie zawiera. Prze­
puszczalność nadm ierna, poziom wód gruntowych niski, m eljo­
racji nie wymaga. Przewicwność duża. Teren falisty, pagórko­
waty, niekiedy równy. Grunt do upraw y mechanicznej łatwy. 
Nadaje się do upraw y żyta i łubinu, kartofle nawet na oborni­
ku niepewne, plony niskie. W ystępują np. w m. Szumowo, gm. 
Szumowo , pow. Łomża, m. Koce Borowe, gm. Ciechanowiec, 
pow. Bielsk. P ó d l, m. Biała, gm. Porzecze, pow. G rodno, m. 
Dolny Las, gm. Szczebro Olszanka, pow. Augustów, m. Przecho­
dy, gm. Gródek, pow. Białystok, m. Zwirzanica, gm. Biskupice, 
pow. W ołkowysk, m. Skindziaż, gm. Korycin, pow. Sokółka.

Do A. VI. b) należy zaliczyć:

Piaski p o d m o k łe , w a d liw e  (nazwa m ejscowa “ciekańc14)- 
W arstw a gleby grubości poniżej 20 cm., barw y szarej, ciemno 
szarej struk tura  luźna, skład drobno lub gruboziarnisty piasek, 
przejście do podglebia w yraźne; podglebie ciemne, bronzowawe, 
rdzawe, skład gruboziarnisty, struk tu ra  luźna, przejście do pod­
łoża wyraźne- podłoże jasne, żółte, sino białe, pomarańczowe, 
rdzawe, składa się z drobno lub gruboziarnistego piasku, 
struk tura  luźna lub zbita. W ęglanu w apnia nie zawiera, znaj­
dują się rudawce, gleba i podglebie przepuszczalne,, stan wód 
gruntowych bardzo wysoki (woda pokazuje się na głębokości 
około 80 cm.) m eljoracji wymaga, lecz często są trudne do prze­
prowadzenia. Przewiewność zła, grunt zimny i kwaśny. Teren 
nizinny, płaski, spadki m inim alne, do upraw y łatwy. U prawia się 
żyto, owies, seradela- Kartofle często gniją, plony niskie i za­
wodne. W ystępują np. w m- Kurpiki, gm, Hlebiodki, pow. Łom­
ża, m . Dęby, gm. Łyse, pow. Ostrołęka,, m. Zalewy, gm. My­
szyniec, pow. Ostrołęka.

Załącznik Nr. 3 do zarządzenia Mi­
nistra Skarbu (poz. 289).

I n s t r u k c j a  r e g j o n a l n a  d l a  w o j e- 
w ó d z t w a k r a  k o w s k i e g o.

Do A. II. a) —- należy zaliczyć:

M a d y  chude. Położenie równe nad rzekami, warstwa 
gleby ciemnej barw y, złożona głównie z pyłu z domieszką pia­
sku, próchnica słodka. Podglebie takie samo, lecz nieco jaśn iej­
sze. Gleba i podglebie często zaw ierają wapno. Podłożem piasek 
lub szuter w głębokości przynajm niej 100 cm. W rażliwe na su­
szę, w razie wylewów podm akają, zalewne jednak tylko w yjąt­
kowo. Udają się wszystkie rośliny uprawne. W ystępują np. w m. 
Zabierzów, gm. Zaberzów  pow. Kraków, m. Morawice, gm. 
Liszki pow. Kraków.

Do A. II. c) —■ należy zaliczyć :

1. Loss g łę b o k i o warstwie gleby około 30 cm, barwy 
popielatej, podglebie głębokie, barw y żółtej, skład mechaniczny 
pył delikatny, łagodny w1 dotknięciu. Położenie pagórkow ate, lek­
ko faliste. Uprawa łatw a, uda ją  się wszystkie rośliny uprawne. 
W ystępują np. w m. W ilkowice, gm. Ropczyce,, pow'- Ropczyce 
i m. Morawice, gm. Liszki pow. Kraków.

2. Iłolossy W arstw a gleby około 40 cm , składa się z py­
łu z zaw artością próchnicy o barw ie brudno - żółto - popielatej. 
Podglebie pyłowe jaśniejsze dochodzi do głębokości 150 cm , 
Grunty przepuszczalne, przewiewną, łatw e do upraw y. U dają się 
dobrze wszystkie ziemiopłody. W ystępują np. w m. i gm. Nawo­
jowa, pow. Nowy Sącz.

Do A- II — należy dodać:

g) B ie lice  p y ło w e  o warstwie grubości conajm niej 150 cm. 
Gleba ponad 30 cm ., zawiera słodką próchnicę. W  podglebiu w y­
bitnie wykształcone eluwjum , zawiera praw ie czysty pył krze­
mionkowy. Położenie równe lub lekko faliste, czasem tworzy 
grzędy- Uprawa łatwa, udają  się wszystkie rośliny upraw ne 
i warzywa, zwłaszcza ogórki. W ystępują np. w m. Ujście Solne 
gm. Ujście Solne, pow. Bochnia.

Do A. III. b) — należy zaliczyć:

1. B ie lice  p y ło w e  g łę b o k ie . Gleba barw y jasno-popielatej, 
często z czerwonawym lub żółtawym  odcieniem grubości do 30 
cm., podglebie grubości przeszło 150 cm  bardziej żółtawe- 
Plam y eluw jum  i iluwjum  przemieszane, sięgają daleko wgłąb. 
W podłożu przeważnie piaskowiec wapienny lub bezwapienny, 
ił karpacki lub iłolóss. Czasami gleba zawiera jeszcze ślady 
wapna, spotyka się również tak w sam ej bielicy jak  na po­
wierzchni rozrzucone buły krzem ienne lub takiż żwirek. Poło­
żenie na grzbietach i stokach wzgórz. Uprawa w razie suszy lub 
słoty trudna, gleba zlewna, przepuszczalność dobra. Udają się 
wszystkie ziemiopłody. W ystępują np. w m. Płaza, gm. Babice, 
pow- Chrzanów w m. Modlnica, gm. Bronowice, pow. Kraków, 
w m- Mogilany, gm. Świątniki, pow, Kraków, w m. Zaborze,' 
gm. Oświęcim, pow. Biała.

2. B ie lica p y ło w a  nap iaskow a. 1’olożenie równe lub lekko 
faliste. Gleba grubości około 30 cm. b a r y  j.,sno . popielatej 
z odcieniem czerwonym, podglebie bardzej żółtawe. Piasek w y­
stępuje wyraźnie od 100 cm. zwiększając się ilościowo ku do­
łowi- Plam y eluw jum  i iluwjum przemieszczane. Gleba zlewna 
w chłania wodę powoli, przepuszczalność dobra. Uprawa zależna 
od suszy lub słoty. Udają się wszystkie ziemiopłody. W ystępują 
np. w ni. W ola Mielecka, gm. Mielec, pow. Mielec.

Do A. III d) — należy zaliczyć:

1. M a d y  k a rp a c k ie . W arstw a pyłowa z nieznaczną do­
mieszką p asku o grubości ponad 100 cm. Części pyłowe po­
chodzą z iłu lub piaskowca karpackiego. S truktura gruzełko- 
w ala w podglebiu częściowo zbita, przepuszczalność i prze­
wiewność średnia. Do upraw y średnio - trudne. Urodzajne. 
W  czasie powodzi zalewne- W ystępują np. w m. Radocza, gm. 
i pow. W adowice, w m. Przeczyca, gm. lirzestok, pow. Jasło-

2. M a d a  chuda. W arstw a zaw ierająca pył z domieszką 
piasku grubości conajm niej 00 cm, barw y popielatej z odcie­
niem brunatnym  leży na piasku lub żwirze. Uprawa łatwa, prze­
puszczalność dobra, w niższych położeniach zalewne- Leży 
przeważnie w średnim biegu rzek. U dają się wszystkie ziemio­
płody. W ystępują np. w m- i gm. Gromnik, pow. Tarnów , 
w m. Podłęże, gm. Alwernia, pow. Chrzanów, w m. Lubzina, gm.



228 P R Z E G L Ą D  M I E R N I C Z Y Nr. 10

Paszczyna, pow. Ropczyce, w m. Niedomice, gm. Klikowa, 
pow. Tarnów-

Do A. III e) —- należy zaliczyć:

W a p ie n n e  g ru n ty  p o d ka rp a c k ie  o m ie js cow e j n azw ie  

,szlinu“ luli „rum osz". Gleba grubości około .'S0 cm  złożona 
z pyłu krzem .onkowego, z domieszką próchnicy i piasku. Za­
wiera wapno. Takież samo głębokie podglebie grubości razem 
z glebą około 100 cm. W podłożu macierzysty piaskowiec w a­
pienny karpacki. Przepuszczalność dobra powierzchnia gleby 
lekko zlewna, łatwo zsyclia się i bryli. Udają się wszyslkie zie­
miopłody. Położenie na grzbietach i stokach wzgórz Podkarpa­
cia. W ystępują np. w m. Kozy gin- Biała, pow. Biała, w m . 
i gm. Gorajowice, pow. Jasło i w m. i gm. Zabierzów, pow. K ra­
ków.

Do A 111. g) -  należy zalicz;""-.

1. C e lin y . W arstw a gleby do 30 cm  gruba, barw y po­
pielatej z czerwonym odcieniem, zawiera pył, próchnicę, nieco 
miki. Podglebie żółte lub czerwonawe sięgające wgłąb powyżej 
100 cm, złożone z pyłu, nieco miki. Bielicowanie wyraźne, pla­
my iluw jum  i eluw jum  przemieszczane. Gleba zlewna, przepusz­
czalna, przewiewna. Udają się wszystkie ziemiopłody. Położenie 
na grzbietach, stokach, płaskowzgórzach. W ystępują np. wzdłuż 
i na  północ od linji kolejowej Bielsko — W adowice w m. Pisa- 
rzowice i m. Zaborze powr. Biała.

2. K arp ack ie  stare m ad y . Położone wysoko nad obec- 
liem korytem  rzeki. Gleba zawiera próchnicę, pył, piasek, tak­
że drobny żwir lub szuter. Głębok.e, przepuszczalne, lekko zlew­
ne. U prawa łatwa. U dają się wszystkie ziemiopłody. W ystępują 
np w m. Kołaczyce gm. Kołaczyce pow. Jasło, w m . Zabrzeż 
gm. Łącko pow. Nowy Sącz.

Do A. III. — należy dodać:

h) 1. Lóss z b ie lic o w a n y . W arstw a gleby grubości do 00 
cm  barw y ciemno - popielatej złożona z pyłu i próchnicy. Pod­
glebie głębokie złożone z pyłu, barw y żółtej z plam am i bielico- 
wania (występują też zacieki próchnicy). Podłoże silnie zbite, 
słabo przepuszczalne, wymaga meljoracji. Do upraw y łatwy. 
Udają się wszystkie ziemiopłody. Położenie na płaskich wzgó­
rzach i stokach. W ystępują np. w m. Dojazdowie gm. Ruszczą 
pow. Kraków.

2. Iłolóssy. Gleba o warstw ie grubości około 25 cm  żół- 
topopielata, pyłowa ślady piasku, podglebie barw y żółtej. W ar­
stwa pyłowa ponad 100 cm  wyglądem przypom ina lóss. Podłoże 
piaskowiec lub ił karpacki. Tworzy długie niezbyt szerokie 
„grzędy". Do upraw y łatw a choć nieco zlewna- W apna nie za­
wiera. W w arstw ach głębszych bardziej zwięzła stąd przepusz­
czalność i przewiewność średnie. Leży na stokach i grzbietacii 
wzgórz. W ystępują np. w m Przeczyca gm. Brzostek pow . 
Jasło.

Do A. IV. a) — należy zaliczyć:

1. S zczerki le k k ie . Gleba o grubości conajm niej 30 cm  
zawiera próchnicę, pył krzem ionkowy i piasek, w podglebiu 
piasek, z pyłem często nieco próchnicy w ystępują plam y związ­
ków żelazowych. Poniżej 100 cm  piasek żółty, szary luli czer- * 
wonawy. Położenie równe lub lekko faliste, woda gruntow a ni­
sko, upraw a łatwa. Gleba żylnio-ziemniaczana. W ystępują np. 
w m. Swidrówka gm. Szczucin pow. Dąbrowa, w m. Nagawczy- 
na gm- Dębica pow. Ropczyce.

2. S zczerk le k k i na g łę b o k im  ile . Gleba conajm niej 30 cm 
piasek z zaw artością próchnicy. Podglebie piasek, czasem nie-.

co próchnicy. Bielicowanie występuje wyraźne. Grubość warstwy 
do 200 cm. W podłożu ił z iłolupku. Położenie na lekkim skło­
nie, upraw a łatwa, przepuszczalność dobra. Gleba żytnio-ziem- 
niaczana, W ystępują np. w m. Chełmek gm. Libiąż pow. 
Chrzanów.

3. d ic n c e , Gleba dość płytka, barwy popcla le j, zawiera 
pył krzem ionkowy, próchnicę oraz mniej lub więcej piasku. 
Podgleb.e głębokie złożone z pyłu, nieco piasku, barw y żółta­
wej lub czerwonawej o wyraźnych plam ach eluw jum  i iluwjum. 
W podłożu na głębokości przeszło 100 cm  liiss, piasek lub glina. 
Położenie różne: na grzbietach i stokach wzgórz, faliste lub 
równe. Przepuszczalność dobra, jednak gleba zlewna. Do upra­
wy łatwa. Udają się wszystkie ziemiopłody. W ystępują np- w m. 
Szczurowa gm. Szczurowa, pow. Brzesko, w m. i gm. Klikowa 
pow. Tarnów.

Do A. IV. d) — należy zaliczyć:
S zlina . Gleba około 25 cm  grubości, złożona z pyłu krze­

mionkowego z domieszką próchnicy, czasem także piasek i mi­
ka. W apno występuje w różnych ilościach począwszy od śla­
dów. Podglebie głębokie, trafia ją  się okruchy łupku, czasem 
w ystępują osady związków żelazowych. Leżą na skłonach 
i grzbietach wzgórz. Przepuszczalność dobra, lecz gleba zlewna. 
Udają się wszystkie ziemiopłody. Od szliny z klasy III różni się 
większą zwięzłością. W ystępują np. w m. Kwiatonowice gm. 
Biecz pow- Gorliccj, w m. Przeczyca gm. Brzostek pow. Jasło.

Do A. IV. g) — należy zaliczyć:
1. Ił ka rp ack i. Gleba około 20 cm  dochodzi czasem do 

40 cm, barw y jasnej lub ciemno pop.elalej, często z odcień.eni 
żółtawym, złożona z pyłu krzemionkowego, próchnicy miki 
czasem także piasku. Podglebie głębokie lub bardzo głębokie, 
barwy popielataw o-żółtej, rzadziej czerwonawej, złożone z py­
łu krzemionkowego, miki czasem i piasku. O ile pochodzi 
z przeławicowego iłu, zawiera również grubszy piasek oraz czę­
sto kamienie. W apna brak. Położenie na grzbietach, stokach 
i skłonach wzgórz i gór. Gleba zlewna i w razie słoty lub suszy 
trudna do uprawy. Praw ie zawsze wymaga meljoracji. Udają się 
wszystkie ziemiopłody — jednak zależnie od wysokości nad po­
ziomem morza i wystawy- W ystępują np. w m. Kryg gm. Lipin­
ki pow. Gorlice, w m. Tymowa gm. Czchów pow. Brzesko, w m. 
Okocim gm- Okocim pow. Brzesko^ w m. Połom Duży gm. W iś­
nicz Nowy pow. Bochnia, w m. W ilkowice gm. Wilkowice pow. 
Biała, w m. i gm. Gromnik pow- Tarnów , w m. i gm. Łużna, pow. 
Gorlice, w m. i gm. Jodłow nik pow. Limanowa.

2. C e lin y . Gleba grubości około 20 cm, barw y jasno - po­
pielatej z czerwonawym odcieniem, zawiera pył;, próchnicę i m i­
kę. Podglebie barw y żółtej lub brudno-żółtej, plam y iluwjum 
nieznaczne, pieprze dość rzadkie, plamy szaro - białe częścią 
rozrzucone, częścią ciągną się cliarakteryslycznem i długiemi 
pasm am i pionowo lub ukośnie z góry na dół. Podglebie zbite, 
złożone z pyłu z domieszką miki,, grubość najczęściej bardzo 
duża. Podłożem skała, ił karpacki, ił czerwony,, czasem szuter 
i t- p.. Przepuszczalność powolna, choć dobra, przewiewność do­
bra, gleba zlewna, do upraw y na sucho lub mokro trudna. Uda­
ją  się wszyslkie płody, lecz głównie żyto i ziemniaki. W ystępują 
np. w m. Andrychów, w m. Inw ałd gm- Andrychów, w m. Ra- 
docza gm. W adowice, w in. Brzeźnica gm. Brzeźnica, pow. W a­
dowice;, w m. Bulewice gm- Kęty, pow. Biała.

Do A. IV. —- należy dodać:
i) 1. M a d y  chude. W arstw a pyłowa z domieszką piasku 

i szutru powyżej 50 cm  w  podłożu szuler z domieszką pyłu. Po­
łożenie równe. Udają się wszystkie ziemiopłody, może się udać 
nawet pszenica. N arażone na zalewy. W ystępują np. w m- Po-
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dolsze-ngin. Zator pow. Wadowice, w m. Negawczyna gm. Dę­
bica pow. Ropczyce, w 111 Andrychów, gm. Andrychów pow. 
W adowice, w m. Nowa Wieś gm. Kęty pow. Riata, w 111, Cza- 
siaw gm. Dobczyce pow. Myślenice w m. Malin e gm. Tuszów 
Naród. pow. Mielec, w m. Skidzin gm. Brzeszcze pow. Biała, w 
m. i gm. Nawojowa pow. Nowy Sącz, w m- Kurów gm. i pow. 
Nowy Sącz.

2. Stara m ad a , z b ie lic o w a n a  z g le je m . Gleba około 20 cm 
Podglebie grubości 70 cm. Skład mechaniczny — pył krzem ion­
kowy. Podglebie zwięźlejsze silnie b elicuje i zawiera plamy 
glcju. Położenie równe, w prastarym  korycie rzek. Uprawa ła t­
wa, udają się wszystkie ziemiopłody, gdyż woda gruntowa wy­
stępuje na głębokości około 150 cm, jednak w latach w ilgotniej­
szych gdy poziom wody jest wyższy łatwo ziemiopłody w ym a­
lu ją . W podłożu p asek gruboziarnisty. W ystępują np. w m. Po- 
dolsze gm. Zator pow. Wadowice.

Do A. V. a) — należy zaliczyć:

1. S zczerki le k k ie , gleba drobnopiaszczysta, sucha. Gle­
ba grubości do 30 cm, złożona z piasku, uicco pyłu krzem ion­
kowego i próchnicy, barwy popielatej, czasem szarej lub z od­
cieniem żółtawym, stabo związana. Podglebie głębokie, złożone 
z piasku, rzadko nieco pyłu, barw y szarej, żółtej, rdzawej. Cza­
sem plamy, eluwjum  i iluwjuin, często w arstwy rdzawe. W ystę­
pu ją  tez pieprze, piasek rudawcowy i drobne kam .enic rudaw ca, 
oraz szuter. Podłożem prawie zawsze piasek, czasem szuter, głą­
biej zwykle inna form acja. Położenie równe, lekko faliste, lub 
lekkie skłony. Przepuszczalność dobra, upraw a łalwa, gleba żyt- 
nio-ziemniaczana, cierpi łatwo od suszy. W ystępują np. w m. 
Malinie gm. Tuszów Naród, pow, Mielec, w m. , gm. Borowa 
pcw. Mielec, w m. i gm. Borzęcin pow. Brzesko, w m. Lubzina 
gm. Paszczyna pow. Ropczyce, w m. Piła Kośc. gm. Trzebinia, 
m. Mirów gm. Alwernia, m. Zalas, gm. Tenczynek pow. Chrza­
nów, m, Rajsko- gm. Oświęcim pow. Biała, m. Rudy Rysie gm. 
Szczepanów pow- Brzesko, m. i gm. Borzęcin pow. Brzesko, m. 
Białkh gm. Bukowina pow. Nowy Targ, m. Nowa Wieś gm. Kę­
ty pow. Biała, m. i gm. Brzeźnica pow. Wadowice.

2. Piasek nag ipsow y. Gleba około 30 cni złożona z pia­
sku, pyłu krzemionkowego i próchnicy, barw y ciemno popiela­
tej podglebie piasek barwy żółtawej. Podłoże w głębokości oko­
ło 1 /n Iworzy skała gipsowa (w .głębi krystaliczna). Przepu­
szczalność dobra upraw a łatwa, gleba żytnio-ziemniaczana, jed­
nak bardzo wrażliwa na suszę. W ystępują np, w m. Skotniki 
gm Tyniec pow. Kraków:

Do A. V. b) — należy zaliczyć:

1. M a d a  tłusta „spiża". W arstw a drobnopyłowa gruzeł- 
kow ala ale zlewna giubo^ci około 20 cm  na podobnem lecz b a r­
dziej zbiłem trudno przepuszczalnem i nieprzewiewnem pod­
glebiu, a dochodzącem do głębokości conajm niej 00 cm. Glej 
występuje w głębokości większej niż 50 cm. Meljoracje prawie 
bezskuteczne — upraw a bardzo trudna. U prawia się pszen ca, 
owies, pastwisko. Charakterystycznym chwastem jest czosnek. 
W ystępuje np. w m. i gm. Szczucin pow. Dąbrową, m. Malinie 
gm. Tuszów Naród. pow. Mielec, m. i gm. Borowa pow. Mie­
lec, m. W yciąże gm. Ruszczą pow. Kraków.

2. B ie lice  g le jo w e . Gleba -grubości około 25 cm. jasno 
popielała z odcieniem żółtawo-czerwonym; złożona z pyłu 
i próchnicy Podglebie głębokie, jaśniejsze, zb te, zbielicowanie 
wyraźne, plam y gleju na głębokości 45 cm. Przepuszczalność 
zła, zlewne upraw a trudną, położenie równe, upraw ia się żyto 
i koniczynę. W ystępują np. w m- Rajsko gm. Oświęcim pow. 
Biała.

3. Szczerk n a ito w y . Gleba drobnopiaszczysta, wilgotna. 
Gleba grubości nawet ponad 35 cm, barw y ciemno popielatej, 
zt> żona z piasku z domieszką próchn cy i pyłu. Podglebie pi i- 
sek, dość płytki- Podłoże ił, barw y niebieskawej, plamy ldza- 
we, zaczyna się od okoto 50 c n i .  Położenie równe, gleba wpraw 
dzie na nieprzepuszczalnem podłożu jednak nie stale podm okła • 
Uprawa łatwa, gleba żytnio - ziemniaczana- W ystępują np. 
w ni. Skotniki gm. Tyniec pow- Kraków.

Do A. V. c) należy zaliczyć:

R ędzin a  p iaszczysta (rumosz). Gleba o grubości około 
2«> ( a. baiw y ciemno - bronzowej złożona z p asku z domiesz­
ką próchnicy i pyłu, znajdu ją  się także okruchy i kamienie w a­
pienne- Podglebia brak. Podłoże stanow ą kamienie wapienne 
związane iłem wapiennym, barw y białej, częslo sam ił z okru­
chami, niżej coraz więcej kam ienia (rupeć), aż wreszcie skała, 
i praw a trudna z powodu kam ienia i łatwego brylenia się. Cier­
pi bardzo od suszy. Udaje się żyło i ziemniaki, inne płody tyłku 
w latach wilgotnych. W ystępują np. w m. Piła Kościelecka gm. 
lrzeoinia w m. Zalas gm. Tenczynek, i m. Brodła, gm. Alwernia 
pow, Chrzanów.

Do A. V e) należy zaliczyć;

1. Ił karp ack i na p iaskow cu . Gleba około 20 cm  barwy 
żółto - popielatej, złożona z pyłu z domieszką piasku próchn.cy 
i miki, czasem z drobnym  żwirkiem. Podglebie jaśniejsze o skła­
dzie podobnym  do gleby, lecz z większą ilością p asku, drobnych 
kunim i! lub żwiru. Podłoże na głębokości około 00 cm  piasko 
wiec karpacki bezwapienny lub wapienny płytkowy. W apno 
jednak wtedy tylko w podłożu- Położenie na grzbietach i sto­
kach gór i wzgórz. Przepuszczalność i przewiewność słabe, grun­
ty zlewne, do upraw y trudne. Udaje się owies, ziemniaki w po­
łożeniach niższych także żyto a czasem pszenica. W ystępują 
np. w m. i gm. Jodłow nik pow. Limanowa, w m- i gm. Łużna 
pow. Gorlice, w m . Kwiatonowice gm- Biecz pow. Gorlice, w m. 
Las gm. Siemień, m. Rycerka Dolna, ni Zwardoń gili. Rajcza 
pow Żyw ce, w ni. i gm- Tylicz, m. Cieniawa gm. Grybów, m. 
Rytro gm Piwniczna, m. Zabrzeż gm. Łącko pow. Nowy Sącz, 
w m- Białka gm. Bukowina pow. Nowy Targ.

2. Iły k a rp ack ie  g łę b o k ie . W arstw a gleby około 20 ( ■ , 
barwy popielatej, składa się z pyłu iłowego o strukturze gruzcł- 
kowatej. Podglebie i podłoże ił zbity z plam am i glejowemi. 
Przepuszczalność i przewiewność zła. Do upraw y trudne. Uda­
ją  się żyto i ziemniaki, plony niskie. W ystępują np- w m. Kryg 
gm. Lipniki pow. Gorlice, m. Rajsko gm. Oświęc m pow. Biała, 
m. i gm. Łużna pow. Gorlice, m- Cieniawa gm Grybów pow. 
Nowy Sącz, m. Żegocina gm. Trzciana pow. Bochnia.

3. M a d y  k a rp ack ie  g łę b o k ie . W arstw a pyłowa przeszło 100 
cm  o charakterze iłowym czasem z domieszką piasku o zabar­
wieniu ciemno-popielatem, zb ta Przepuszczalność i przewiew- 
ność zła gleba zimna, W podłożu piasek i szuler oraz kamienie 
piaskowca Położenie równe lub lekki skłon, zwykle na starym, 
wysokim brzegu rzek karpack cli. Uprawa trudna, udaje się 
owies, ziemniaki, w niższych poziomach także żyto. W ystępują 
np. w m. Podwilk, m. i gm. Jab łonka pow. Nowy - T arg .

Do A. VI. a) należy zaliczyć:

1. Piaski suche. Gleba grubości do 20 cm, barw y popie­
latej lub szarej, złożona z, luźnego piasku. Podglebie żółtawe lub 
rdzawe, złożone z luźnego piasku. Podłoże luźny piasek, cza­
sem z kam ieniam i barw y szarej, białej, rdzawej lub żółtej. Po­
łożenie równe, faliste lub na grzbietach. Uprawia się żyto i ziem­
niaki oraz łubin żółty,-lecz. plony są niskie, i n i e p e w n e - Bardzo 
cierpią od szuszy. W ystępują np. w m. Bolęcin gili. Babice pow.
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Chrzanów, m. Piła Kośc. gm. Trzebinia pow. . Chrzanów, m. 
Lgota gm. Nowa Góra pow. Chrzanów7, m. Pustynia gm. Dębica 
pow. Ropczyce.

2. Piaski na w a p ie n iu . W arstw a gleby około 20 cm, 
złożona z piasku, próchnicy i często z drobnych oraz więk­
szych kamieni w apiennych, barw y popielatej. Padglebie piasek 
z kam ieniam i, barw y żółtordzawej, luźne. W  podłożu na głębo­
kości około 40 cm  skała wapienna. W apno tylko w7 kam ieniach 
i ich okruchach. Położenie zwykle na lekkim skłonie. Uprawa 
łatw a, cierpi od suszy, upraw .a się żyto i ziemniaki, ale plony 
bardzo zawodne i niskie. W ystępują np. w m. Mirów, gm- 
Alwernia, pow. Chrzanów.

3. R ęd zin a  piaszczysta, (rumosz). Gleba 15 — 20 cm  
ciemno popielata z odcieniem brunatnym , złożona z piasku, py­
łu, próchnicy, okruchów  kamienia. Podglebia brak. Podłoże k a ­
mienie wapienne z pyłem i piaskiem. Głębiej skała. W apno 
w ystępuje wszędzie. Położenie na stokach lub faliste. Uprawa 
z powodu kamieni trudna,, w razie suszy często niemożliwa. 
Uprawia się żyto i ziemniaki, które dają w latach m okrych sła­
be urodzaje. W  latach suchych, przepadają. W ystępują np. w 
m. Lgota gm. Nowa Góra, m. Mirów gm. Alwernia, m. Zalas gm. 
Tenczynelc, m. Piła Kościelecka, gm. T rzebinia i m. Bolęcin gm. 
Babice, pow. Chrzanów'.

4. G le b a  p o rfiro w a . Grubości 15 cm, szaro czerwona, 
złożona z piasku, żwiru okruchów , posiada mało próchnicy 
i pyłu- Podglebie takie samo. Podłożem skała porfirow a. Upra­
wa łatwa, położenie fal ste, upraw ia się żyto i ziemniaki, które 
dają tylko w latach m okrych słabe plony. Od suszy cierpi. 
W ystępuje np. w m. Zalas gm. Tenczynek pow. Chrzanów.

Do A. VI. b) należy zaliczyć:
Piaski p o d m o k łe . Gleba — piasek z kw aśną próchnicą, 

barw a praw ie czarna o zimnym tonie. Podglebie piasek, barwy 
szarej. W  podłożu ił glejowy lub w arstw a rudaw ca; często ru- 
dawiec w ystępuje w dwu i więcej w arstwach. Podłoże nieprze­
puszczalne. Stan wody gruntowej wysoki, stąd częslo upraw a 
ulrudniona. Uprawia się żyto i owies W ystępują np. w m. 
Brodła gm. Alwernia m. Pila Kościelecka gm. Trzebinia, m. Bo­
lęcin gm. Babice pow. Chrzanów.

Do A. VI. c) należy zaliczyć:
1. Ił ka rp ack i p iasko w co w y. Gleba około 10 cm- barwy po 

p elatej, złożona z pyłu, próchnicy i miki, często domieszka pia­
sku i kamieni. Podglebie ilaste barw y żółtawej zawiera bardzo 
dużo kamieni Czasem występuje glej. Gleba zlewna, do upra­
wy w razie suszy trudna. Położenie na grzbietach górskich. Upra. 
wla się owies ziemniaki, w położeniach niskich także żyto, 
jednakże plony są zawodne i małe. W ystępuje np. w m. Koc erz 
gm. Siemień, pow. Żywiec, m. Zwardoń, gm. Rajcza, pow. Ży­
wiec m Spytkowice gm. Skawa, pow. Myślenice," m- Połom Du­
ży gm. W iśn cz Nowy pow. Bochnia, m- i gm. Tylicz pow. Nowy 
Sącz, m. Czasław gm. Dobczyce pow7. Myślenice, m. Las gm. 
Siemień pow. Żywiec m Bednarka gm. Lipinki pow. Gorlice.

2. Ił karp ack i z  łu p k u . Gleba barw y czerwono-popiela- 
tej, około 15 cm, złożona z pyłu i nieco próchnicy, o zbitej 
strukturze. Podgleb e barw y wiśniowo-czerwonej, zbite, złożone 
z pyłu i żwiru, zawiera konkrecje żelazne. Podłoże zielono-nie- 
biesk e bardzo zwięzłe, powstałe z miękkiego łupku. Przepusz­
czalność /la , upraw a trudna, leży na stokach gór, upraw ia się 
owies. W ystępuje np. w m. Cleniawa, gm. Grybów pow. Nowy 
Sącz.

3. C h ud a  m ad a  k a rp acka . Gleba piytka grubości do 
20 cm, złożona z piasku, pyłu, próchnicy i szutru, leży na 
szutrze. Położenie rów ne przepuszczalność dobra upraw a trudna 
z powodu kamieni. Zasadniczo nie nadaje się pod uprawę ro l­
ną. Cierpi od suszy, przy większych wodach zalewne. W ystępu­
je np. w m. Toki gm. Żmigród pow. Jasło.

Do A. VI. d) należy zaliczyć:
1. M a d a  tłusta g łę b o k a  ,,spiża“. Gleba ciemno - popielata, 

nie grubsza jak  20 cm  leży na zbitej nieprzepuszczalnej i nie- 
przew'iewnej głębokiej warstwie pyłowej. Gleje płyciej niż 50 
cm. Do upraw y praw ie nieprzydatna, gdyż zlewna i zsycha się 
na skałę. Drenowanie bezskuteczne- Sieją na niej owies i psze­
nicę. W ystępuje np. w m. Pustynia gm. Dębica pow. Ropczy­
ce, m, Wyciąże, gm, Ruszczą, pow. Kraków.

2. M a d a  tłusta p ły tk a . Gleba około 15 cm, clemno-popie- 
latą, złożona z pyłu i próchnicy, z domieszką piasku i żwiru, 
zlewna, zbita. Podglebie jasno - popielatej gruboziarnisty pia­
sek i drobny szuter. W ystępują i rudawce. Przepuszczalność 
zła, upraw a trudna, upraw ia się żyto. W ystępuje np w m. i gm. 
Szczucin pow. Dąbrówna.

D z ie n n ik  U rzęd o w y  M inisterstw a R o ln ic tw a  
i R eform  Rolnych.

N r. 10, z d n  i a 15 p a ź d z i e r n i k a  1935 r.
D ekret P rezyden ta  R zeczypospolitej z dnia 30 w rześn ia  

1935 r. w sp raw ie  zm iany rozporządzen ia  P rezyden ta  Rzeczy­
pospolitej z dn ia  24 paźd z ie rn ik a  1934 r. o konw ersji i up o ­
rządkow aniu  długów7 ro ln iczych  oraz u s ta w y  z dn ia  28 m arca
1933 r. o u rzęd ach  rozjem czych do sp raw  m ają tkow ych  po ­
siadaczy  gospodarstw 7 w iejsk ich  (Dz. U‘. R. P. z 30 IX-35 r. 
Nr. 71, poz. 449).

P ism o okólne M.R. i R.R. Nr. Agr. XVI/3/392/35 z dn. 1 
czerw ca 1935 r. w spraw ie zezw olenia na p rzew łaszczen ie  
n ieruchom ośc i z iem skich , nabyw7anycb  w p ostępow an iu  egze- 
kucyjnem .

Pism o okólne M.R. i R.R. Nr. Sc. R./0/213 z dn. 9 lipca 
1935 r. w sp raw ie  up raw n ień  W ojew ódzkiej K om isji 
Z iem skiej.

Pismo okó lne  M. R. i R. R. Nr. Sc. R.,/0/236 z dn. 23 
lipca  1935 r. w sp raw ie  sto sow an ia  tab e li klas g run tów  przy 
sca lan iu  g ru n tó w  i znoszen iu  służebności.

Pism o okólne M.R. i R.R. Nr. Agr. VII.l/210/35 z dn ia  
8 s ie rp n ia  1935 r. w sp raw ie  zm ian w podziale ad m in is tra ­
cy jnym  P ań stw a .

P ism o okólne M. R. i R. R. Nr. T. II-1/17 z dnia 30 
s ie rp n ia  1935 r. w  sp raw ie  o p ła t za odrysy  i w yciągi z do ­
wodów  pom iarow ych .

Pism o okólne M.R. i R.R. Nr. A gr. XVI/3/694/35 z dnia
4 w rześn ia  1935 r. w  sp raw ie  h ipo tecznego  obc iążen ia  dzia­
łek  n ab y ty ch  z parce lac ji.

P ism o okólne M.R. i R.R. Nr. Agr. XVI/3/450/35 z dn ia
28 w rześn ia  1935 r. w sp raw ie  a ljenac ji g run tów  w łościań ­
sk ich  (załącznik).

Pism o M inistra  R olnictw a i Reform  R olnych Nr.
B.P.XI/7/7 z dn. 30 w rześn ia  1935 r. w sp raw ie  u tw orzen ia  re ­
fe ra tu  rolnictw 7a i reform  ro lnych  przy S ta ro stw ie  w A ugu­
stow ie.

Pism o okólne M.R. i R.R. Nr. T. II-1/17 z dn. 1 paź­
d z ie rn ik a  1935 r. w sp raw ie  pob ie ran ia  o p ła t za w y k o rzy sta ­
nie dow odów  pom iarow ych.

R edak to r odpow iedzia lny  i w ydaw ca W acław  K rzyszkow ski, m ierniczy przysięgły .

D ru k arn ia  Społeczna, PI. G rzybow ski 3/5. Tel. 205-80.



W Z O R Y  M I E R N I C Z E ,  K O M A S A C Y J N E  I  P A R C E L A C Y J N E
N A K Ł A D E M  W Y D A W N I C T W A
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13. W ykazy obliczenia spółrzędnych węzłowych.
14. W ykazy obi. azymutów przy punktach węzłów. .
15. W ykazy obliczenia azymutów i długości bo­

ków ze s p ó ł r z ę d n y c h ...............................................
16. W ykazy rachunku p ro je k to w a n ia ...........................
17 W ykaz projektow ania dziatek wzgl. kompleksów
18. W ykaz m i a r ..........................................  .
19. Rejestry pom iarow e ...............................................
20. Rachunek m iern. nrzys. na w ykonane prace .

N o w e  w zo r y  s c a le n io w e  | S c. |

.1. Zaświadcz, urzędu gmin. o posiadaniu gruntów
2. W< zwanie do wzięcia udziału w zebraniu rady 

uczestników scalenia w s i .......................................
3. P rotckul zebrania uczestników scalenia wsi .
4. Protokul posiedzenia rady uczest. scalenia wsi
5. P ro tokół o wyrażeniu zgody na poddanie scal. 

grunt., podpadających pod art.3 ust.o scal, grunt, 
oraz zobow. w sprawie przeniesienia budynków.

6. P rotokul w sprawie ustalenia wyłączeń gruntów
7. Protokul w sprawie ustalenia przedstawiciel­

stwa wspówlaścicieli gruntów  scalanych.
8. Zawiadomienie rad scaleń, i właścicieli ziemskich

0 klasyfikacji i szacunku gruntów  scalanych .
9. W ykaz ob;iczenia stanu posiad. przed scaleniem

10. Deklaracja oraz zobowiązanie .................................
11. Ogólny rejestr pom.-szacunk. (do planu klasyfik.)
12. Szczeg. re jestr pom.-szac. przed scal. bez pom. 

star. st................................................................ . . .
13. Szczeg. rejestr pom.-szac. przed scal. z pom. st.st.
14. Przejściowy szczegół, re jestr pomiarowo-szacunk.
15. Rejestr pomiarow o-szacuukow y po scaleniu .
15a. Małe w kładki do wszystkich rejestrów  scal. .
16. A. Rozrachunek na sieć dróg komunikacji ogólnej.
17. R. Rozrachunek na sieć dróg dojazd- i wyłączeń
18. W ykaz obliczeń pow. konturów  klasyfik.
19. P rojekt podziału w spólnot . ..........................
20. Protokul w yjaśnień w sprawie skarg i oświad­

czeń uczest. scal. na uczest. st: st: posiad. :
21. Skorowidz alfabetyczny do rejestru pomiarowego
22. K westjonarjusz szczeg. w sprawie przedwstępnej 

czynności, dotyczących projektu scal. gruntów
23. W ykaz starego stanu (tytułów) posiadania .
24. Wezwame do stawienia się na zebranie uczest. 

scalenia w sprawie ogłosz. wykazów starego 
stanu posiadania i wykazu szacun. grunt, wsi .

25. Prot. w sprawie ustal, opinji uczest. scal. o wyk. 
stanu posiad. przed scal. oraz szacun. grunt, wsi

26. W ykaz oświad. uczesln. scal. o ustosunk. się ich 
do okaz. wyk: stanu p o s ia d a n ia ..........................

27. P rotokuł w sprawie przeprowadzenia klasyfik.
1 oszacowania gruntów  na obszarze scalenia .

28. W ykaz klas watrości i szczeg. charakt. oszacow. 
użytków rolnych (załącznik do protokulu) .

29 Wezwanie przy utrwal, granic dział, scalonych
30 Protokuł utrwalenia granic działek scal. .
31. Protokuł ustalenia na gruncie stan posiadania .
32. Protokul zaznajomienia uczestników scalenia 

z wynikiem ustalenia stanu posiadania .
33. Protokuł w sprawie przeglądania rejestr, pom ia­

rowo - szacunkowych i planu klasyfikacyjnego
34. Pismo mierniczego w sprawie term inu zakoń­

czenia czynności, związanych z ogłoszeniem 
starego stanu p o s ia d a n ia ........................................

35. Pismo mierniczego w sprawie zakończenia prac, 
związanych z utrwal, granic działek scal.

36. Pismo mierniczego w sprawie sprawdzenia na 
gruncie projektu s c a l e n i a ........................................

37. Upoważnienie współposiadaczy kolonji . . .
38. Protokuł m ianowania reprezentanta kolonji .

5 gr.

5 gr. 
10 gr. 
10 gr.

10 gr. 
5 gr.

5 gr.

5 gr. 
10 gr.
5 gr. 

12 gr.

12 gr. 
12 gr. 
12 gr. 
12 gr.
6 gr. 

10 gr. 
10 gr. 
10 gr. 
10 gr.

10 gr. 
10 gr.

10 gr. 
10 gr.

5 gr.

5 gr.

10 gr.

10 gr.

10 gr. 
10 gr. 
10 gr. 
5 gr.

10 gr.

5 gr.

5 gr.

5 gr.

5 gr. 
3 gr. 
3 gr.

W zory  p o m ia r o w o -a g r a r n e  R.R
1.
la.

2.
3.
4.
5.
6. 
7.. 
8. 
9.

10.
11.
12.

Wezwanie mierniczego przysięgł. (ogólny wzór) 5 gr.
W ezwania g ra n ic z n e ..................................................... 5 gr.
Pismo do inst. państw, o deleg. przedstawiciela. 5 gr.
Pismo do Zarządu D ro g o w e g o ................................5 gr.
Układ p o je d n a w c z y ..................................................... 5 gr.
W ykazy protokułu g ran iczn eg o ................................. 8 gr.
Topografja punktów  poligonowych . . . . 8 gr.
Dziennik p o m i a r o w y ...............................................8 gr.
W ykaz obliczenia spółrzedn. ciągów poligon. . 8 gr.
W ykazy obliczenia powierzchni ze współrzędn. . 8 gr.
W ykazy obi. pow. z pomiarów (dwa wzory) . . 8 gr.
W ykazy obliczenia powierzchni planimetrem . . 8 gr. 
W ykazy obliczenia powierzchni kompleksów
przy pomocy sieci k w a d ra tó w .......................................8 gr.

8 gr. 
8 gr.

8 gr. 
8 gr. 
8 gr. 
8 gr. 
8 gr.
5 gr.

1.
2.
3.
4.
5.
6.
7.
8.
9.

10. 
11. 
12.
13.
14.
15.
16.
17.
18.
19.
20. 
21. 
22.
23.
24.
25.
26.
27.
28.
29.
30.

W zory  m ie r n ic z e  b. M in. Rob. P ub l. | R.P.|
Topogratja punktów  sieci triangulacyjnej III. . 15 gr.
Topografja punktów  sięci poligonowej IV. . 15 gr.
Dziennik pom iaru kąt. poziom, sieci trangul.V. 8 gr.
Orjentowanie kierunków  V I : ................................. 15 gr.
W yrów nanie stanowisk V I I : ................................. 15 gr.
Dziennik pom iaru kąt. poziom sieci poligon. VIII 8 gr.
Obliczenie niedostępnego punktu IX. . . .  15 gr. 
Redukcja pomiarów m imośrodkowych X. . . 1 5  gr.
Obliczenie trójkątów  X I...............................................15 gr.
Obliczenie kątów  póln. i długości boków XII. . 15 gr.
Obliczenie w c.nam a wstecz X III: . . . . 15 gr.
Obliczenie przybliżonych spółrzędnych XIV: . 15 gr.
W yrów, punkt. met. wielokrotnego wcięcia XV 15 gr-
W yrów nanie siatki podstawowej XVI. . . .  15 gr.
W yrów nanie kątów  lokalnej sieci tringul. XVII. 15 gr-
W ykaz spółrzędn. punktów  triang. i polig. XVIII 15 gr.
Dziennik pom iaru podstawy lalam i XX. . . 8 gr.
Dziennik pom iaru prodslaw y taśm ą XXa. . ■ 8 gr.
Dziennik niwelacji podstawy XXI: 8 gr.
Dziennik pom iaru długości boków poligon. XXII 8 gr.
Obliczenie ciągów poligonowych XXIII. . . .  15 gr.
Obliczenie punktów  węzłowych poligonów XXIV 15 gr.
Obliczenie spółrzędnych punkt, posiłków. XXVI 15 gr.
Obliczenie powierzchni ze spółrzędnych XXX 15 gr.
Obliczenie powierzchni działek XXXI . . .  15 gr.
Rejestr pom iarow y X X X II........................................15 gr.
Dziennik pom iaru azymutu XXXIII . . .  15 gr.
Obliczenie azymutu X X X I V ................................. 15 gr.
Dziennik niwelacji X X X V ....................................... 8 gr.
Dziennik tachym etryczny........................................ 8 gr.

W zory  P a r c e la c y jn e  | P . |
Przedwstępne umowy kupna - sprzed, (og. wzór) 20 gr.

„ za pośrednictwem Ranku Rolnego 20 gr.
W ykazy nabywców p a r c e l ........................................20 gr.
Zgłoszenia nabywców . . . . . . . . 10 gr. 
Podania do Państw. Banku Roln. o udziel.
pożycz, na kupno g r u n t u ........................................10 gr.
Podania o udzielenie pożyczki z funduszu za­
pomóg i kredytu u lg o w eg o ........................................10 gr.
Kwestjonarjusz statystyczny (dla P. Banku Roln.) 10 gr.

„  przy udzielaniu pożyczki z fundu­
szu zapomóg i kredytu u lg o w e g o .......................... 20 gr.
Zaświad. gminne o zawodzie nowonab. parcel. 10 gr.

R e j e s t r y  w g  w y m a g a ń  T ow . K r e d . Z iem . | t .Z.[
1. Rejestr pomiarowy
2 Rejestr klasyfikacyjny

(wkładka)

20 gr. 
20 gr. 
10 gr.

W zory  r ó ż n e  R.
1. Umowa między mierniczym przysięgłym  a m ier­

niczym na wykonanie prac scaleniowych. . 25 gr.
2. Umowa między mierniczym przysięgłym  a perso­

nelem pomocniczym na wykonanie prac pomiar. 25 gr.
3. Okładki kartonowe do dzienników pom. . . 10 gr.
4. Teczki-^akta postępowania technicznego . . . 3 0  gr.
5. Teczki w opr. płóc. do dzienników pora. (znorm.) 3 zł.
6. Okładki kart. do rejestrów  pomiarowych (znorm.) 30 gr.
7. Książeczki niwelacyjne . . . . . . .. . 3 zł.
8. Książeczki te e h y m e tr y c z n e ...................................... 3 zł.
9. W zory  niwelacyjne......................................  5 gr.

10. W zory  tachym etryczne (mały wzór) . . . .  5 gr.
11. Dziennik zamówień i wydanych dokumentów. . 15 zł.
12. Legitymacja dla praktykantów  mierniczych. 1 zł, 50 gr.
13. Oblicz, przybl. spółrzędn. zap. roztw. Pothenota 30 gr.



W Y D A  W  N  I  C  T  W  A K  S  I  A  Ż  K  O W E

P R Z E G L Ą D U  M I E R N I C Z E G O
M ier n ic tw o , g e o d e z ja ,  fo to g r a m e tr ja ,  k a r to g r a fja .

W yrów nanie triangulacji jako obserwacyj pośred­
nich — prof. E. W a rc h a lo w sk i..........................  4 zł:

Baza triangulacji m. W arszawy — Prof. E. W ar-
c h a ło w s k i .............................................................1 zł. 50 gr.

Niwelacja precyzyjna in. W arszaw y—Pr. E. W ar-
c h a ło w s k i ......................................................  1 zł. 50 gr.

Geodezja niższa — Inż. St. Kluźniak . • . . 37 zł. 50 gr.
Technika pomiar, w pracach roi.— Inż. St. Kluźniak 5 zł.
Rzuly kartograficzne — Inż. W. Kolanowski . . 10 zł.
Mapa nieba w układzie równikowym i poziomo­

wym — Inż. W. K o la n o w sk i........................... 4 zł.
Nowy uproszczony sposób obliczenia powierzchni

ze spółrzędnych — Inż. W. Kolanowski . . 1 zł.
Wykon, prac agrar. w Polsce i środki napraw y—

In. Grodzki, Krzyszkowski, Inż. Kluźniak . 2 zł.
Współczesne metody i aparaty  fotogrametryczne—

Inż. B. Piasecki ...............................................  4 zł.
Odwzorowanie Roussilhe‘a i próba zastosowania

jego metody do obszaru Polski—F -  Biernacki 2 zł.
W yrównanie poligonów z równoczesnem uwzględ­

nieniem wpływu błędów pom iaru boków 
i kątów  — Inż. St. Jachimowski . . . .  4 zł.

Niwelacja precyzyjna w Polsce—Inż. J. Raniecki 2 zł.
Metody rachunkow e dostosowania siatek lokal­

nych do sieci państwowej—Inż. K. Marszałek 2 zł.
Pom iary i plany sytuacyjne miast i osiedli ■— Inż.

Mikołaj Maksyś ...............................................  3 zł.
Tablice do obliczania odwrotności wag przyrostów  

spółrzędnych i ich zastosowanie do wyrów­
nania poligonów — Inż. St. Jachim owski . . 2 zł.

O ptyczny  pom iar długości w zastosow an iu  do poli-
gonizaeji i zdjęć szczegółow ych—T. B ychaw ski 4 zł.

Ustalenie przybliżonego w /oru  na odchyłkę linjową 
w poligonach z uwzględnieniem dokładności 
pomiaru kątów  — Dr. Inż. Jachimowski . . 2 zł.

P rzyczynek do u s ta le n ia  w p ływ u b łędów  pom ia­
ru  d ługości i ką tów  n a  w ynik i zdjęć pozio­
m ych ........................................................................... 6 zł.

N apo tykane  b rak i i w ady w o p era tach  pom iaro­
w ych  oraz w skazów ki co do w łaściw ego spo ­
sobu sporządzan ia  opera tów . S. Sm ólski. . . 2 zł. 50 gr. 

T a b lice .
T ablice p rzyrostów  F. G. G auss (na liczydła) . . 8 zł.
Szczegółowe tablice zamiany m iar gruntowych . 6 zł.
Tablice tangensów .....................................................  6 zł.
P ięciocyfrow e tab lice  (do oblicz, p rzy rostów  ary tm .) 5 zł.

R o czn ik i P rz eg lą d u  M iern iczeg o .
Rocznik I —■ 1924 r .......................................................... 5 zł.
B oczniki 1925 — 1934 (cena za każdy  rocznik) . 12 zł. 

w oprawie w angielskie płótno każdy rocznik + 3  zł.

P r z e p isy .
Spis przepisów, obowiązujących przy egzaminach

na mierniczych p r z y s i ę g ł y c h ..........................  2 zł.
Praw o budowlane i zabudowanie osiedli . . .  _7 zł.
Przepisy o m eljoracjach r o ln y c h ...........................1 zł. 50 gr.
Ustawa o w ykonaniu reform y rolnej z rozporzą­

dzeniami wykonawczemi . . . . 2 zł. 50 gr.
Przepisy o ustalaniu dróg publicznych . . . 1 zł. 50 gr-
Przepisy o tworzeniu osiedli wiejskich i pod­

m iejskich ......................................................1 zł. 50 gr.
Przepisy obowiązujące przy pom iarach m iast . 1 zł. 50 gr.
Instrukcja p a r c e l a c y j n a ............................................... 4 zł.
Przepisy o mierniczych przysięgłych . . . . 3 zł. 50 gr.
Przepisy pomiarowe dla prac, związanych z prze­

budow ą ustro ju  r o ln e g o ........................................  3 zł.
Instrukcja techniczna M. R. R. dla prac b. dziel­

nicy r o s y j s k i e j ...................................................... 2 zł.
Instrukcja techniczna M. R. R. i Skarbu dla prac

b. dzielnicy austrjackiej .................................  2 zł.
Przepisy o zniesieniu służebności gruntowych

Cz: I. Zbiór r o z p o r z ą d z e ń ...........................2 zł. 50 gr.
Cz: II. Zbiór wzorów, dokum entów  i pism 2 zł. 50 gr.

Przepisy o rozgraniczeniu nieruchom ości ziem­
skich ....................................................................2 zł. 50 gr.

Przepisy o scalaniu gruntów.
Część I. W yd. II: Zbiór przepisów . . .  2 zł.
Część II.— Zbiór wzorów, dokum entów  i pism 4 zł. 

P rzep isy  o p om iarach  P ań stw a , te ren ó w  kolejow ych
i ochronie znaków granicznych . . . 1 zł. 50 gr.

In fo r m a c y jn e .

Fotogram etrja w N ie m c z e c h ........................................  1 zł.
Fotogram etrja w S z w a jc a r j i ........................................  1 zł.
Fotogram etrja na W ę g rz e c h ........................................  1 zł.
Fo togram etrja  w H o l a n d j i ........................................  1 zł.
Fotogram etrja we W ło s z e c h ........................... ......  1 zł.
W yrób granicznych słupów betonowych 1 zł.
Zeszyt jubileuszowy Przegl. Miern. (1918 r.X.1928.r) 1 zł.
Geom etria... — Grz«pski. Rok 1556 . . . . .  5 zł. 
Piśmiennictwo miernicze polskie — prof. dr. inż.

F. Kucharzewski ...............................................  3 zł.
Pierwszy stolik mierniczy w Polsce— Prof. dr. inż.

F : Kucharzewski ............................................... 1 zł.
Nasza najdaw niejsza książka o m iernictwie, Prof.

d r. inż. F. K u c h a r z e w s k i .................................  1 zł.
O narzędziach niw elacyjnych, używanych w Pol­

sce w XVI w. —  Prof. dr. inż. F - Kucha­
rzewski .............................................................1 zł. 50 gr.

P rotokuł I posiedzenia Państwow ej Rady Mierniczej 1 zł.

W Y D A  W  N  I  C T W O
P O L E C A

Zasady zdjęć fotogram etr. Inż. E. Wilczkiewicz.
Chronologiczny wykaz przepisów ustawodawstwa 

agrarnego 1917 — 1930 r. (w oprawie) .
Funfstellige logarithmische und trigonom etrische 

Ti Jeln: F; G. Gauss . . . . . . . .
Fiiufstellige Tafeln fu r Maschinen. F. G. Gauss.
Poligonomelrische Tafeln. F - G. Gauss.
Logarithmisch - trigonom. H andbuch Vega .
Hilfstafeln fu r tachym etrie. J o r d a n ..........................
M athematische und geodiitische Hilfstafeln Jordan  6 zł
Przepisy pomiarowe Min. Robót Publ. R. 1928 . . 15 zł. 

w opraw ie ............................................................ + 3  zł.
Komasacja i parcelacja. Inż. St. Kluźniak. Cena 3 zł. 50 gr.
Tyczenie tras. Inż. K. Skibiński . . . . : .  7 zł.
Instr.Techniczna M.R.R. z wzorami na b. dziel, ros: 20 zł. 

w o p r a w i e ............................................................  3 ri.
Działalność władz ziemskich a hipoteka i kata­

ster. Dr. F r. S z a f r a n ........................................  8 łl.

Instrukcja Techniczna M. R. R. i Skarbu (na b.
dzielnicę austrjacką) w oprawie . . . . 15 zł.

Instrukcja miernicza T . Kr. Z......................................  3 zł.
W zory rejestrów  w o p r a w ie ........................................  3 zł.
Cennik Związku Mierniczych Przysięgłych . . .  4 zł
Instrukcje katastra lne obow. w woj. zachodnich 20 zł.
Zbiór przepisów obow. na obszarze b. Galicji . . 15 zł.
Niwelacja geometryczna. Prof. E. W archalowski 10 zł.
Rachunek wyrównania. Prof. E. W archalowski. . 4 zł.
W ykaz mierniczych p rzy s ięg ły c h ...........................2 zł. 50.gr.
Niwelacja i tachym etrja. — Inż. St. Jachimow ski 9 zł.
K a ta s te r  g run tow y  w św ietle  cyfr i rzeczyw istości 2 zł. 
R ozpoznaw anie gleb w polu n a  ziem iach po lsk ich  

o raz obow iązujące k lasy fik ac je  g run tów
St. M ik laszew sk i.......................................................... 6 zł.

K lasyfikacja gruntów  dla celów scal. Z. Szymborski 1 zł. 20 gr

„ P R Z E G L Ą D  M I E R N I C Z Y ”

N A S T Ę P U J Ą C E  W Y D A W N I C T W A :

14 zł.

2 zł.

6 zł. 
16 zł. 
22 zł. 
22 zł. 
24 zł.


